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Nie było takich naiwnych, kiórzyby wie- 
rzyli każdemu siowu dypłomacyi. Ani pierwszy 
głos miniswa spraw zsgraniczaych w  delega- 
cyąch austrykcko-węzierskich nie był ma to 
przeznączony, żeby odkrywać jakieś nieznane 
dotychczas tajemnice. 

Wszyscy dawno wiedzieliśny o tem, co 
hr. Berchtold z namaszczeniem opowiadał dele- 
gatom węgierskim w małej salce ministra à ia- 
tere w Wiedniu przy ulicy Bankowej. 

Nie zwracanoby na to zbyt wiele uwsgi 
gdyby poza temi słowami nie ksyły się zamiary 
na przyszłość. 

A chociaż pewien polski polityk w Wie- 
dniu twierdził, że br. Berchtold w swej mowie 
politycznej nie robił polityki, lecz uprawiał hi- 
storyę. to jednak zauważyć godził wę, że może 
tam była zła polityka, ale h'storya z pewnością 
była jesz:z» gorsza. 

Nie oto więc idzie, co bt. Berchtółd od- 
krył z rąbka tajemnic dyplomatycznych, bo na 
to był za ostrożny i za dobry (dyplomata, aby 
powiedzieć cokolwiek, czegobyśmy i bez tego nie 
wiedzieli, ale idzie o to, dlaczego pewne spra- 
wy pcdnosił, inne zbywsł milczeniem, pewne 
stosunki dyplomatyczne wysuwał do znaczenia 
poł tycznego, a inre okniżsł i jakie to wrażenie 
zrobiło w Europie w słerze takich samych dy- 
plomatów, którzy także prawdy nigdy nie mó: 
wią i także swych zamiarów nie odsłaniają przed 
wszysikimi sni awych pobudek nie dają do pu- 
bliczrej wiadomości. 

Prasa curopr jeka przyjęła na ogół <x po 
sé br. Berchtolda bardzo krytycznie. Może nie 
tak jak opozycyjni delegaci węgierscy albo de 
legaci czescy, ami nie tak ujemnie jak „N. Fr 
Presse“, która formalną nagaąnkę urządziła na 
ministra, ale zawsze chłcdno i bez aplauzu 
Hr. Berchtold poza bistoryą, którą uprawizł 
w rzutach bardzo sumarycznych, historyą z o 
stataiego roku — biątcryą, którą zresztą każdy pił: 
ny czytelnik politycznej rubryki gazet tak samo 
zui jęk dzpłomąta austryacki, robił także poli- 
tykę. 

A A robił ją w teu sposób, że podnosii 
znaczenie trojprzymierza, przyczem kładł główną 
wartość na stosunki Austryi z Niemcami, dia 
których podtrzymania potrzeba było po buka- 
reszteńzkim pokóju dopiero osobistej inttrwen 
cyi cesarza Wilhejme, kład! nacisk na pole 
przene słożunki z Rozyą i dowodził, że po za 
wieruące bałkańskiej „nowierzchnia tarcia“ mię: 
dry Rosyę s Austro Węgrami zmniejszyła zię— 
te warse slowa pisaliśmy w jednem z poprze- 
dnich sprawozdań politycznych w „Dzienniku* 

ua długo przed hr. Bratoldem, wigoeznje Spo- 

wtrzełemię to nie wymsgalo szczegńłalejszego 
uzdolnienia dypłomatzcznegn ani takich hory- 
zontów jakie cdsłaniają sę przed kierującym 
mężem nai a wreszcie wspomniał 0 Francyi 
w słowach tak azczegółaych, że trudno było 
nie zauwałyć chęci dckuczewa rządowi i przsie 
francuskiej, zwłaszcza jezeli równotześnie poró- 
waa się koxzplementy jakie br. Berchtold sy 
pał dla Anglii i jej kierownita polityki zagra- 
nicznel 

Hokoął w iss i tak też las mu odpowia- 
da. Hr. Berchtold powiedzial: „Jak panom wiz- 
domo niema żadnych uchwytnych przeciwieństw 
łsttresów między Austryą a Francyą, którcby 
nag d:ieldy. Jeżeli przeto czasem chwilami od 
zywają się w Republice mało dła nas życzliwe 
glosy, to niepodobna ma wytłumaczenie tego 
znęjeść dostatecznego powodu. Na saczęście nie 
mamy podstawy do pezypuszczenia, żeby te 
głosy miechętoe cdzsierciadlały uspozobienie 
af:r decydujących we Fraucyi.* 

Co to miało znaczyć? Fo co ta skarga 
bez adresu? Saud te rebusy dyplomatyczne? 
Kto je ma rczwiązywać? Rozwiązanie zaraz się 
znalazło. 

Najprzód prasa francuska uczuła się do. 
tkpjęta. Zaraz najpierwsze dzienniki paryskie 
zabrały głos i oddały pięknem za nadobne. Ale 
niedługo pojem sami delegaci zrozumieli, że iu 
k'yje się zatiuia żądło wymierzone przeciwko 
Francji. Zresztą wygzdał się enfant terrible 
monarckij, przyjacięł hr. B:rchtolda i kuzyn, o- 
b: sy piesz'zęśliwy kierownik rządów na We- 
grze 


br. Stelan Tisza. 

Kiedy dyplomaci zachodzili w głowę, co 
znączy tes ustęp, wymierzony przeciwko Fran- 
cyi, kiedy porównywano pochlebne słowa dia 


ereat! 


Cywilizacya s'arołytngch nie znała miło- 
sierdzią. U dusz Ówczesuych uczucie takie 
w wielkiej b;ło pogardzie. 

Zwycięzców wieńczono laurem, dla zwy» 
ciężonych jedno miano słowo — złowrogie: 

— Pereat! 

I og rze miecza — czy na arenie cyrku, 
czy ną a ęnie życia... 

Leca przyąiedł z Nazaretu Człowiek - I siał: 

Miast krwi przebaczenie i chleb — miast 
kamienia. 

Sial na roli, o którą nikt nie troszczył 
się, nie dbał nig Jy... 

Na wydziedziczonych rol! 

I odęzedł, posiew miłości skropiwszy krwią 
wiaszą 

Bo tego wyższe wymagały cele. 

Zupełnie, jak dzisiej. 

Wieków było potrzeba, morza krwi i mę: 
zańst w niesłychanych — kataklizmów, gwałtów |. 
i bezprawi, aby wieltą miłości idea zakiełkowa- 
ła w duszach naszych .. 

. w źdźbłach Ltości,. miłosierdzia .. 


Taki surogat, jak cykorya. 

Dobry a tani, przydatoy lub zbyteczny. 

— Mojs złota pani, żeby najlepsza kawa, 
żeby nawet sama Śnietanka — koniecznie trze- 
ba cykoryi, choć trochę, ceh:ć odrobineczkę . 
jak pauiusią szanuję, dodaje smeku. 

Ale: 


ur Edwarda Grey's, kióremi: uroczyście i z na- 
maszczeciem dziękowano za usługi, jukie oddał 
pokojowi europejskiemu ma Reunionie londyń- 


skim —-skąd nazile taka cheć dokuczenia rządo»: 


wi drugiego pańątwa, należącego do trójporo- 
zumienia, zwłaszcza jeżeji dia Rosyi mialo się 
same słodkie słówka? Wxazakże mobilizacya w 
Galicyi przeć rokięta nie była wymierzoną prze- 
ciwko Fisacyi. Wszakże z tsutej strony gea- 
nicy załavwiono już wszystkie rożmice zdań i 
każą pam wierzyć, Że wszystko już jest w naj- 
lepszym porzącku, a wzajemnie wyłępywani 
szpiegowie są gentlemanami, odbywa'ącymi po 
dróżę poślubne dla przyjemności w okolicech stra- 
tegicznie ważnych. Wiesz nie o Rosrę, ani jj 
politycznego salianta szło w tya skrytym ataku 
na Republkę Francuską 

Iche powody zkłoniły br. Berclitelia, tak 
zresztą powściągliwego w języku, że pozwolił 
sobie na maskowany atsk na Frzncyę i tylko 
na Francyę. Kiedy w kiika godzin potem dzien- 
miki wiedeńskie doniosły z Paryża, że czekają 
tam przybycia następcy tropu suztryackiego w 
powrocie z Londynu, jako gościa w pałącu Eti- 
zejskim, i że wkrótce potem nastąpi rewizyta 
prezydenta Republiki p. Poincarć w Burgu wie- 
deńskim, w lot potem urzędowe biuro prasowej 
z niezwykłą sprawnością rozeałało dementi tej 
wiadomości i w czawbuł wszystkiemu  zaprze- 
czyło. Więc Austrya ma jakieś szczególniejsze 
porachunki z Francyą. 

Prasa francuska cdpowiedziała ma ataki 
kierującego męża stanu na Ballplacu. Odpowie- 
działa z godnością. „F garo* zauważył, że wła- 
śuje teraz zawiazał się flirt między Londynem 
a Wiedniem, a Francya nie będzie temu prze- 
szkadzała, Przeciwnie. nikt bardziej nie będzie 
nię cieszył, jeżeli te flirtation londyńskie do- 
prowadza do stosunku  ściślejszego, chociażby 
nie miało być owoców tego związku „Tempa* 
zajął się wyłącznie obrena interesów morza 
Adryatyckiego i polityką śródziemnomorską Au- 
stryi, przyczem zauważjł, ż* cordominium Au- 
stryi i Włoch w Aloanii może doprowadzić do 
zawikłań. „Echo de Paris’ zajmuje się szcze- 
gółowo polityką Auatryi w stosunku do Rumu- 
nii i wykazuje, że po szeregu błędów nareszcie 
Rumusia znalazła drogę właściwą w zbliżeniu 
się do Rospi, skoro sę przekonała, że Austrya 
broni interesów bułgarskich przeciwko interesom 
rumuńskim. Zniewia mię przeto roia Rumunii 
w peltyce zagranicznej w stosunku do Austryi 
i do Węgier. Także zamianowane nowego 
ambxsadora w osobie miłego mastepcy tronu 
br. Oitokara Czernina posłem w Bukareszcie 
przyczyni sią do zmiany zachowania sią madzia- 
rów wobec rumunów. Als ani słowem prasa 
fancuska nie wspomuiała o właściwym powo 
dzie riszadowolenia z Frsucyi, jakie panuje o- 
beenie w Austrvi i na Węgrzech. Była na t. 
za delikstna. Uczynił to w całej brutalnoś:i 
prezydent ministrów węgierskich Stefan Tisza. 
Powiedział wprost o eo idzir. 

— O pieniądze idzie. Francya, 


rz 
da 


ten ban 


kier całego świata, wypłaca teraz walutę całe- 
mu światu, deje miliony i tysiące milionów, da- 
je wazystkiw, a niezego dać Austryi nie chce 
i, eo gorsze, mie chce dać madziarow, którzy 
teraz pieniędzy na gwałt potrzebują. 

Diatego neadziarski polityr, jakim niewąt 
pliwie jest br. Bercktold, mueiał pupiicznie przed 
delegscyami poskarżyć się na F:aucyę. Jakże 
bo, deja miliard (rantów pożyczki kolejowej Ro- 
api, dsją 710 milionów Turcyi, 252 milionów 
Grecpi, 250 milionów Serbii, 50 miuonów Czar 
nogórze, 400 milionów Rumunii, a nie cheą dać 
Austrgi ani Węzrom malutkiego miliarda, a któ- | = 
ry madziarzy tk dawno zabiegają He. Karc-| 
lyi mówił, że Fraucya nie chce dać pieniędzy 
Auatryi na budowę dreadncughtów, któreby do 
(raacuskich okrętów strzelały, a br. Tisza za- 
pewnia, że Węgry potrzebują pieniędzy francu 
skich wa cele pokojowe 

Oto sa grzechy Francyi. Nie chec dawać 
pieniędzy. Francya ma pieaiądze dla swych 
przyjaciół. Ą nie da Auatryi, póki Austrya u- 
prawia, wbrew swcim interesom politykę nie- 
miecką w Europie. 

Wszystko dla swoich—ani grosza dla wro- 
gów. Francya ma racyę. 
dlatego głośno przez 
siĘ żali. 


Auatryę to boli i 
ustą swego ministra 


wW. L 


Kronika polska. 


— Z wisdenskiege Koła Polskiego. Na 
środowera posiedzeniu Kola Polskiego w Wie- 


— Kelner, co to za lura? — ładne rze- 


Z całą pompą, głośno, publicznie i — bsr- 
dzo umiarkowanie. 


D_Z IE NN I IjO 


dniu ua:tipił wybór wiceprezesa Koła na miej- 
sce Stepińskiego. Został nim p Andrzej Kę 
dzior, w myśl propozycyi stronnictwa ludowego 
w Kdl 
K ażą pogłoski, jakoby Stapński wraz z 
posłanii Bojka, Kubikiem, Łyszczarzem, B.mbą, 
Śliwińskim, LisjESizem i Groszem miał wystą 
pé z Kola Polskiego i utworzyć w parlamencie 
osobny polski związek ludowy. 
— Konkurs na redaktora. Warszawskie 
T wo ogrodnicze ogłasza konkurs na xianowi 
sko redaktora „Ogrodnika od d 1 go stycznia 
1914 r. Kandydaci zawodowi, wykształcęni o- 
grodnicy, którzy dali się poznać ze swych prac 
literackich, zgłoszenia swe, poparte krótiim ży- 
ciorysem i odpowiednimi dowodami, powinni 
złożyć w kanceleryi W. T. O, Bagatela JE 3 
w Warszawie przed d 15 grudnia r. b. 
Redąktor „Ogrodaika* pobierać będzie 
pensyi rocznej 1 500 rb. beż żadnych dodatków 
na stkretarza oraz Bonorarya autorskie za na- 
pisane artykuły. 
Towarzystwu przysługuje prawo zamiano- 
wania komitetu redakcyjnego, którego zadaniem 
będzie nadanie ogólaego kierunku pismu. 


— Nasze wychodźtwa w Danii. Marya 
hr. Przeździecka, prezeska chrześcijańskiego T-wa 
ochrony kobiet, wysłała do Kopenhagi 2,000 
franków na utrzymanie w mieście tem, w któ- 
rem przebywają liczi wychodźcy polscy, ksi: 
dza katolickiego i szkoły polskiej. 

Przypomnieć należy, że obecnie w Kopen: 
hadze posługi religijne pełni kø, Szymański, któ. 
cy od grudnia r. z. do września r. b. pobłogo- 
sławił 3a małżeństwa, ochrzcił 42 dzieci i udzie 
lit Komunii św. 217 osobom. Co niedzielę w 
niewielkiej kapliczce polskiej na Mszy áy. bywa 
152 polaków. 

Do otwait:j w styczniu r. b. szkoły pol- 
skiej, prowadzonej początkowo bezinteresownie 
przez pp Janinę Cbhrostowską i Krahelska, o» 
bsenie przez p. Sikcrską z Poznania, uczęszcza 
20 dzieci. w szkole tej, na życzenie księdza, 
diieci polskie uczą się również czytać i piszć 
po duńsku. 

-— Występ p. Zabotinskiego. Łódzkie ży- 
dowskie T-wo nacyonalistyczne—jak donosi po- 
stepowy „Nowy Kuryer Łódzki — sprowzdziło 
na występy odczytowe osławionego Żabotinskie- 
go z Odemy. Co opowiadał p Żabotinskij, ila 
żółci musiał wyleć, dowodzi, że 4argonowy or- 
gan łódzki „N. L Morg* pisze, iż p. Żtbotiu- 
skij mówił „bez cugli", a druga z gazet żydo- 
wskich „Lodzer Tąg * oświadcza: „Czas już, 
aby , Hażomira wiedział, co uekodzi w naszych 
warunkach, a co nie uchodzi‘. 

— Kursy dla rolników. Urządzane przez 
sekcyę szkolną centralnego Twa rolniczego na 
począ:ku każdego reku w Warszawie kursy 
ro-dniowe dla rolaików-praktyków, odbędą się 
ponownie w czssie od d. 14 do 24 stycznia. 

— 0 potwarz w druku Warszawski sąd 
skięgowy rozpatrywał w tych dniach ciągnącą 
się od dwóch lat wprawę p. Ludwika Fryzrgo, 
redaktora „Kurycra Porannego", oskarionego 
o potwarz w druku, rzuconą na p Mazewskie- 
go, któremu ś p. ks. Czetwertyńaki zapisał był 
zuaczny majątek. 

Warszawski sąd dry pó p. Fry- 


Kronika areleh 


— Dar p. Józefa Wyleżyńsk,ego Da 
1a b. m. aktem darowizny przeszły na włagneść 
T-wa zachęty sziuk pięknych w Warszawie 
zbiory obywatela ż powiatu berdyczowskiczo p 
Józefą Wyleżyńskiego, które w eiącu długich 
lat ofiarodswca nagromadził i 
w swym pałacu łosijowieckim. 

Badźeem do- tej długoletniej pracy, polą- 
czonej z wielkim nakładem środków materyal 
aych, energii i erudycyi, było ataropofskie umi 
łowanie konia. 

Zbiory zawierają sztychy i obrazy, ksiątki, 
kolekcye siodeł i rzędów, dzwonków i batów 
oraz cząprakór i makat. 

Z pośród obrazów wymienić należy akwa- 
rele Julsusza i Wojciecha Koszaków, szkice 
Chełmońskiego, Masłowskiego i wielu ina. Sta 
<odawne sztychy Verneta i Adama stanowią 
bardzo cenne okazy. 


uporządko sai 


Ogólna wartość zbioru 


dosięga Ioo tys rb Pomieszczone zostaną w 
oaobnej dolaej sali Zachęty, tam gde obecnie 
znajdują mię zbiory Krasińskich. 

— Rozstrzygnięcie Konkursów. Konkurs 


Jeśli zaś chodzi o poparcie moralne, spo 
łeczne, — niep'zyjemnego natręta posyłamy 


„Panie, proszę zrozumieć: racyą bytu ma 
tylko filantropia uporządtowana, zorganizowa* 


Dla wstydzących i niewstydzących się że-|na — że się tak wyrażę — legaln»; wszelkia 
brać urządzamy koncerty, bale, kiermasze, lote- | pomoce, wsparcia — że sią iak wyrażę — pry- 


rye fantowe. 


Idziemy tłumnie — o ile prasa nie Żałc- | niwianiem. 


wała farby drukarskiej... 
= Na przekonanie nas? 


watne, pojedyńcze są demoralizowaniem, rozle- 
Rozumie pan?...* 

— Rozumiem, że się tak wyrażę. Ale 
czyż to ma być całkowite credo naszego miło: 


— Nie, na obmyślsną zabawie mądrą | sierdzia?.,. 


reklamę. 

Żona wydaje na suknię sto, a mąż ma 
tacę karoty towarzyskiej rzuca trzy ruble. 

I w budżecie w iubryce wydatków zapi- 
suje zię: „Udział w zabawie na mędzę wyjąt- 
kową — 103 :b * 

Bo 
myślnie: 

— Powstydzić się przecież nie można. 

Miłosierdzie nasze jest wielkie. Ż:by je 
zadowolić, szukamy pretekstów, celi: 

Na gwiazdkę dia biednych, na święcone 
i inne uroczystości. 

Gdyż biedni, jak dzieci: lubią cukierki i za- 
bawki. 

O chleb na dnie powszednie nie dbają. 

Takby przypuszczać należało. 

Ale gdy do mas, do ścian naszego mie- 
szkania, „w dzień powszedni* przyjdzie kioś 
bardzo biedny i nieszczęśliwy, któremu — rozu- 
miemy nawet — należałoby pomódz i warto, 
to, jeśli chodzi o pomoc materyalną, odsyłamy 
go do towarzystw dobroczysnych: 


niekiedy rujaujemy się wspanizło- 


czy, kawa z cykoryą! zabierz te fusy, i 
I owszem. Pomódz bliźniemu lubimy, |w duszy do licha. i też zbywamy niczem: 
lecz... obietnicą. 


— Przecież płacimy składkę członkowstą | powiedziałem. Żona i dzieci? . 


N.este'y, niecałkowite. 
Takie credo mamy dla kizyczącej nędzy 
w łąchmanach, obroałej brudem, atrupami i ro 
bąactwem, dla ulicznej, kłującej nas w oczy nę 
dty, dla żebraków. 

Rzucamy ocłł:p, miedzianą monetę... na- 
zywając to milos,erdziem, cnotą, nawet po- 
święceniem... 

(Gdyż mie umiemy rzeczy nazywać po 
imieniv). 

I idziemy dalej, walcząc o byt. 

A kto się o nas otrze, kto się pod rękę 
nam nawicie, kto — zachowaj Boże! — stanie 
na drodze, — zostaje pożatty: 

Jek ;łotka przez szczupszka. 

Prawem s Iniejszegc, 

Bezwzględnii ! 

Bo na arenie Życia któż pija kawę 2 cy- 
koryą! 

„Daj pan spckój sercu i u:zuciom. To 
jest int*rea, a mie dobroczynność. U:zciwy, 
poczciwy — co komu z pańskiej uczciwcści 
przyjdzie?.. Masz pieniądze, płać, a nie — już 
Ja man wia- 


WSK! 


na projekt dworu wiejskiego w Niegowici, oglo- fco robi się dla poparcia, utwserdzenia 


Niedziela, d. 17 (37 listopada 1013 f. 


N 3I 


i zaak- 


szony przez krakowske koło architektów, zc-|cestowania trójprzymierza, powinnoby być mi- 


stał rozstrzygnety w dn. 23 [stopeda. 


nadesłano 56 Sid konkuśsowy przyznał nugro-|gląwni z „największej niemieckośsci* 


dy i cdznaczenia w następującym porządku: 


lą nagrodę w kwocie z 500 karun—-projcktowijjeśt „większy. 


p Tadeusza Zielińskiego z Krakowa; H umgo- 
dą w kwacie 1,000 koron —prajektowi pa. R3- 
musida Gatta i Rudolfa P a Hia 
nsgrcda-— 50a kor. przjektowi p Zdzisława Mą 
czeńskiego. Nadto właściciele w myś! brzmienia 
warunków konkursowych zakupili 3 prace, sąd 
zaś konkursowy przyznał zaszczytae wzuianki 
4-m projektem 

— W da. 17 b m. rozstrzygnięto kor- 
kurs na okłącke, ogłoszony przez redalcye 
«Przyjaciela Dzieci* i „Przyjaciela młodzieży. 
Pracy p. W. Radwana (godło „Turniej”) przy- 
znano negrodę I, pracy p. A. Świdwińsziego 
(godło: „As*) -II 

„Wspomilenia" Kosaska. Ukazat się 
himek ed „Wspormnień* Kossaka Prze- 
kladu dokonsła p Róża Nassigowa, oddając 
wiernie włiśziwości stylu Kossaka. W wyda» 
aiu niemieckiem przybyły nowe rozdziały i iiu- 
stracye. Prasa berlińska i wiedeńska zajmują 
się obecnie ćziełem znakomitego artysty. Wie- 
deńska „Zeit“ ogłosiła rozdział poświęcony po- 
losaniom cesarskim w G516V6. 

— Wyst:wa obrszów Gzurlsnisa. W Wile 
nie otwarto wystawę dzieł Mikołaja Ceurlanisa, 
którym ktwini się szczycą, jako swą chwałę 
nąarcdową, wyraziciełem budzącej mię sztuki li- 
tewakiej. Podiug sprawozdań miejscowych, t% ór- 


czość artysty jest nawzkroń wymbolitzaa, zdu- 
miewa fantazyjność zamysłów. 
Utalentowany tea artysta zmarł przed: 


wcześnie akutkiem rozstroju nerwowego. ; 

— „Sala O aużomne* 1913 r. W parys. 
kim „Saloą d'automne" wzięło udział 48 arty: 
stów-pelaków wystawiając 116 proc. 

— Udznaczenis malarza polskiego, Por- 
trecistami dworskimi z pośród a; tystów naszych 
byli dctych:zas Pochwatski i Ajduli:wiz Wi 
ich rzedsie stanął obecnie również Rauchinger. 


Prsejtem przedewszystkiem niemieckiemu s'ru. Ale 


„Dstts:h= 
tóbmen* z Reletenbergn (Liberca) msia pros 
Oto „Rsichenbecger Vatkszzi- 
tuug* prooonuje, żeby wzaieńć raczej „Nibelun- 
gentreuc-Davkmai?, celem upamiętnierua „wier- 
nośri Nibełungów *, jaką cdzaaczyły się Niem 
ey (zdńniem samtgo cesarza niemieckitgo) p3- 
glądem Austryi podczas przesileń auutryącko - 
serbskiego i austrgacko rosyjskiego. Bez ko- 
mertarza! 

— Rosyjski fnstytat dla pawie !, które- 
go król czarargórski pnzbył się z Cetpnii, ma 
być przeniesiony do Serbii, do Niszu lub Sze- 
bacy, wraz z Uczeanicami, o ile nie były czare 
nogórskiemi poddanrami Ojłewicna dyrektor= 
ks tego imtytutu, pani M: twago, ina być w 
Bigłogrodze pow tina uroczyście. Instytut ten, 
utczymywany kosztem rzedu rosyjskiego, wy: 
chowywał swe pupilki całktem bezpłatnie, ale 
cała nauka odbywała się wyłącznie w rosyj- 
skim języku. Gromzdziły się w nim dziewczę” 
ta ze wszystkich ziem serbskich, polecane i pri- 
tegowane przez konsulaty rosyjskie, Celem za- 
kładu było, żeby za pośsednictwem przysiłych 
żon i matek kultura rosyjsku przenikała pomię- 
dzy rodziny serbskie i w serbskie życie towa- 
rzyskie. 


O Carogród. 


—o— 

W ostatnich dniach mnóstwo pożzyniono „ĉes 
welacy:* z wojny bałkańskich sprzymierzeńtów. 
Przeważna ich część jest wysSaca 2 palca 1 ma 
służyć tylko za breń w nzgince na Cara Ferdy- 
uanda. 

Netujemy tu „rewełacyę", nie msjącą związku 
z owem bDsudnem Źródłem i pożłiadającą znaczne 
jcechy prawdopodobieństwa. 

Sufijska „Politika* donesi, że pedsras ataków 


Wykończył on właśnie portret cesarza austryc-| na linię Czataldży przybyli nietpodzianie do Sofii 


ckiego w otoczeniu br. Stefried i jij dzieci, 

W uzaaniu wybitnej 
wieńczonej dziełalności «trzymał Rauchinger tak 
zwaąoe „Aliert ozhste Aaerkennurg,* t j. pismo 
kancelaryi gabinetowej, wyrażające artyście w 

mieniu ceszrza „najwyższe uznąaie. * 

— Ucalenie zbytku W obrębie murów 
więzłenia przy ul  Kazimierzowskiej, w tak 
zwanych Brygidkach we Lwowie mieści aig 
stary kościotek paniea Brygidek, uiundowauy 
wraz z kiasztorem tego imieńia w r. 16r4 przez 
przeor=szę lubelską, Agaieszkę Jasttowską. 

Sim kościół jest to budynek stlepiosy, 
jedaonawowy, w stylu baroku. B-dowa just 
trwała i zachowana w zupełnie dobrym sBt.nie. 

Kościołek ten wraz z całym żakładem w 
r. 1783 zostął zamieniony na więzienie. Z chwi 
lą wykończenia zakładu karnego w Dsohobdy- 
czu miał on być zburzony. Dgrektor archiwum 
miejskiego d-r. Alekuander Czołowski zwrócił 
jednak uwagę włada, iż ksś:iołek Ów jest cen- 
nym zsbytkiem przeazłości. Pogląd zen podzie: 
lils wiedińzka komisys główna oclrony zaby: 
tków i zażądała zsehowania kościoła. 

—- Powrót „Ramwbrandta”. Jedno z ar- 
cydzieł Rembrandta, będące do cstatxich car- 
sów własuością M. Bordena z New Yoru, po- 
wraca do swej « jczyzcy. Nabył je M. Jannsen 
z Aus erdamu. Obrax przedszawia „Sawerć Lau- 
krecy:": młoda, piekna kobieta, wznosząc szty- 
let, zamierza zadać mabie cioa ńmiertalny. Płó 
tno posiada datę 1664 roku i pochoda 2 osia- 
tniego okresu twórcz Ś:i Rembrandta. 

— Ouwrycis zabytku stari rzymskiego. 
W Istryi, w Stramare, w zatoce Muggii odsło- 
nięte zostały przez fale przypływu regziki jakby 
czterema tarasami wznoszącej gig ną wzędrzu 
osady rzymskiej  Konserwstor krajowy Eitryi 
dr Gnirs utrzymuje, jż rzeczywiście są to bj- 
dowie repmskie x-1V wieku po Chrystusie. 
Zugpełne cdzrpcie zabytiu napotyka rzudności 
linansowe, gdyż wypadałooy odrzucić cgrompy 
pokład ziemi, przytrywającej budowle. 


Xronika zagraniczna. 


— Nęmcy z Czech przeciw pomnikowi 
dla cesarze Franciszku Jizela. Na uczczenie 
65-lecia panowania sędziwego władcy Auetryi 
postanowiono wznieść mu w Wiedniu pomnik 
w darze i w hołdzie „od wdzięcznych ludów 
trójprzymierzą”*. Zdawałoby się, "2e wszystko, 


goe dzieci i muszę je na ludzi wyprowadzić. 
niech każdy myśli o sobie, to bedzie najlapiej., 
Wyzyst? korzystanie z wytuacy:?,, ce, panie, 
zapóźnoś się pan urodził...” 

Prawem złsbszego —- podstawia y noge, 
kopiemy doly, p.sz:zzemy w ruth intrygi i t d. 

Odwieczna beziitośna walką: krew za krew, 

oko za cko, ząb za ząb, 

Tylko w nowoczesnej formie, gdzie bro- 
nią — pzałądu, zwycięstwem — kapitał, po- 
raka — nędza. 

Dlatego też miast postępować naprzód — 
c famy się wstecz. 

Kil S»lomon, ardząc sprawę dwóch ma: 
tek, rcszczących prawo do jednego dziecka, roz: 
kazat rosciąć niemowię na dwie równe części 
i dzć ksżdej matce po połowie: gdyż inączej ~ 
wówił ten znawca dusz — aporu rozstrzygnąć 
sprawiedliwie nie można. Co było dalej, wia- 
my: prawdziwa matka wyrzekła się dziecka, 
byle tylko zachować mu życie. 

To ćzisło się w dziewiątym wieku przed 
Chrysiuzera. 

— Nie dziw więc, że my, odz elz'czyw- 
szy XIX.wiekową bez mała spuściznę Iici, 
w zupelnie szczerem oburzeniu chwytamy się 
za głowę: 

„Dziewczyna dziecko utopila w stawie." 
jaki zaniż mcralkoś ! serez! — zwy- 
rodnieni:! 

Ale wie umiemy złapać nici, nie chcemy 
dojść da kląbka. 

Zapomiuamy, że to lu, to tam.. gdy alu- 
dze naszej przytrafi się niemiły dziewiszy wy- | 
padek, z pobudek czystych serc naszych — aby | 
zgorszenia nie było w domu — wyrzucamy ją 


m prak 


dyplomaci rurauńscy, obiecując wszelką paemoc ćc- 


i tyla sukcesami u- flem zdobycia Carogrodv, pod warunkiem, że w cic- 


śninach Basforu I Dardanelów interesy rumuńskia 
będą uprzywilejowane — ale właśnie diattgo rrąd 
bułgarski zaniechał myśli o pochodziu na Stambuł. 
Pozostała na placu.. marzeń politycznych — sama 
tylko Grecya. Uważając się, Czy raczej chcąc być 
uważanym za legalnego następcę Cesarzów bizań- 
tyńskich, przyją! król grecki miano Konstantyna X I, 
jako twórca nowej niejako dynastyi bizantyjskiej. 
Prasa steńtka kłopotals się już o ceremoniał koro- 
nacyjny w wielriej cerkwi św. Zcfid. 

„Politika“ zadaje pyranłe, Czy podróż Take 
jonestu do Aten nie wypłynęła z marzeń o Caro- 
grodzie i czy premier ruzmauński nie woził tam ré- 
wnież propezycyl pomocy wzamian za uprzywile- 
jowanłe Rumunii w ciesninach morskich pomiędzy 
Europą a Azyą Maejdzą? Zdaniem „Politizi* dy- 
plBrzacya bułgarska powinna na ten spisek grzcko- 
rumuński «wrócić uwagę Turcyi, dotychczasowij 
jeszcze włakcicielki Carogrodu-1 Rosył, jako gaj- 
wybpitufejszej pretenientti do Złatego Rogu. 


Sprawa Pietrowa. 


—— -— 


Zmmieżzczona w numerze Wczarsejizyma „Dion. 
nika“ depesza nastego petershurtklego korespon- 
denta o ś;rawię Pietrowa zawiera wersys, FOzpa- 
wszechałaną przez koła zbliżone do ministerstwa 
komunmikacyi Pogieski re, malujące psztępowanie 
|Pietrowa, w świetle Pożą lądy dla p. Ruchłowa, 
kolportuje z srczególaym uzodchaulem „Wieęczęr- 
nija Wremia*. — Zupełnie iaaczej wyniki śledztwa 
na śtacyi Klin opłanuje aały szereg Innych pism nie 
podejszywanych o śl'owość 

„Golos Maskwy”* pedaja rozmowę swego 
współprzcawnika x jednywa z członków komlsyi 
międrywydzi,ławej. Crłlonex komisyi oświadczył, że 
stwierdzone zsktały następujące fakty: 


1) nięwłaściwe i brutalne zachowywanie sfe . 


EEEE "RR kontrolera Miłowidowa, żandarma Machoninz, pom. 


naczelnika stacyi B.e'owa i szeregu inny: h agen. 
tów kęlejowych względem oscby, która okazała 
paSzpoit dyplomatyczny, 2) Pietrowa usunięto z-we- 
g»au prz: mocą, nie proponując mu przejść dobro- 
wolnie da iaccge wagonu, 3) znieważ.nie i wy- 
drwiwanie z Pietrowa przcz Machonina I Biełowa, 
4) niezarząłzenie przez żandarmów ń:o Ików zacho- 
wania porządku w wydziale telegrafu w czasie ż:) 
ście, ce zpowudował» ekscesy zebtanego tłumu 
względem PFietrowż, 5) znikaiącia zegarka, 6) gwałx 
nad Pieirowem | pozbawienie go wolnosci, 7) rsu 


na bruk, nie trosicząc się zgoła, co zocanie 
ona bez kawałka chleba.. 
A gdy stanie się to, co stać się musiało— 
Łsmwiemy reor! 
Rzucamy kamienie! 


Ludzkie to, ogromnie ludzkie, że zrobić 
cokolwiek dobrego innym umiemy jeszcze tylko 
wtedy, gdy to ściśle, jasno, prosto związane 
jest z naszą osobistą potrzebą, z naszą próżno” 
ścią, egolstycznemi pragnieniami. 

A wszystko, co się bezpośrednio nie aty- 
ka z nemi i wszystko szersze, głębsze, ale dal- 
sze, perzpektywowe w Czasie, — jest nam obce, 
n'epojęte, niemił., wrogie. 

Ludzkiemi też są uczucia dumy, zadowo- 
lenia spełoionego obowiązku, że się np. wzięło 
udział w zabawie na cel dobroczynny, że aie 
hojną dłonią rzuciło pięuiądz ma tacę karcty 
towarzyskiej, ż2 się dało ofiasę, o kiórej wszyscy 
mówią. 

Ludzkiem jest niezasłużone uczucie błogo- 
ści, aerdecznego zadowolenia, jakiemi dusze 
przepełnione wą nasze, ż2 my to, my tacy je- 
steśmy dobrzy i tyle dla łez cudzych i niedoli 
posiadamy w piersiach imiłosie dzia... 

Lecz życie ludzcie jeat bardzo krótkie. 


Tyaczasem Życie — jedyne i wielkie, 
wieczne i roznmmue, sprawieclwe i beznamięt: 
ue — opuśiczu ręką i twarde rzuca słowc: 


— Perest! 
A posłuszay Czas zwiata Ślady nasze, 
uim trawą grób porośnie. 


Audrzsj Flsrweche. 


Biała Ceiklew, w listepsdzie 1913 r. 
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Wniosek zarządu otwarcia nowcgo rewi- 
ru agronomicznego upadł przewagą włościań 
skich głosów. Wieścianie przytem wyrazili ży- 
czenie, aby agronomowie ziemscy zjawiali się 
częśziiej na wsi w letniej porze i dawali prak 
tyczne wskazówki w trakcie roboty polaej, a 
nie ograniczali się czytaniem lekcyi, których 
nikt nie rozumie. Uwaga zupełnie słuszna, ale 
na to potrzeba, aby sami agronomowie takie 
praktyczne rady dawać umieli... 

Diugie i namiętne spory wywołał wniosek 
otwarcia nosego ambulatoryum w Stawiszczach 
Zarząd i rada sanitarna popierali wniosek, ko- 
misya zaś działu lekarskiego wotowała za o- 
twarciem ambulatoryum w Rożewie. 

Nakoniec uchwalono otwarcie ambulato- 
ryum w Stąwiszczach, których okolica pozba 
wiona jest pomocy lekarskiej, podczas gdy Ro 
żewo ma obok ambulatorya w Makarowie i By. 
szewie. 

Ciekawe były również debaty o stanie 
szkół ministeryalnych, ilustrowane przez inspek- 
tora s:kół, który opowiadał o ich opłakanym 
stanie i cytował rozpaczliwe listy nauczycielek 
wiejskich. Budynki szkolne są ciasne, zimne i 
przecieksją. Zgromadzenie jednak bzło tego 
zdania, że ziemstwo ma przedewzzystkiem obo 
wiązek wobec własnych szkół, zaś szkoły mini- 
steryalne powinny b;ć przez rząd utrzymy- 
wane. 

Prośbę penzeńzkiego ziemstwą o ofiarę na 
budowę domu ludowego w Penzie, pamięci Ler- 
montowa — zgromadzenie, słusznie zresztą, u- 


chyliło. 
(r.) 


canie Pietrowa na pódłogę z kanapy, przyćzem 
Pietrow miał ręce związane, 8) fekt, iż siedziało na 
Fietrowie dwóch stróżów, trzymająć go w sposób 
powodujący męczarnie, 9) bicie rózgami, 10) nie 
wyslanie podanych przez Pietrowa depesz, 11) rzu- 
canie na ziemię paszportu dyplom:tycznego wyda- 
nego na rozkaz Jego Cesarskiej Mości, 12) utrudnie- 
nia czynione Pietrowowi przy wydaniu mu blankie- 
-tów telegraf.cznych i drwiny telegrafistów, 13) znik- 
_.  nięcie sakwojażyku podróżnego, 

„Rus, Slowo” pisze, że komitya stwierdziła 
również, iż depesze napisane przez Pietrowa na 
tacyi Kiin, nie zawierały nic takiego, co mogłoby 
dré powód do podejrzywania Pietrowa o chorobę 
umysłową. 

| Charakterystycznym szcz:gółem jest, że pom. 

_ naczelnika stacyi Bicłow niedawno pozbawiony zo- 

= Stał przez zarząd kolejowy 'prawa kontroli w po- 
ciągach, ponieważ dopuszczał się brutalnego postę- 
Ppswania z padażzrami. 

Robotnik Rusanow dlatega z ciekawością 
Przyglądał się zsjściu z Pietrowym, ponieważ sam 
niedawno został obity przez żandarmów i intereso 
wało go, jak też bić będą żandarmi inteligenta. 

Pietrow nie był obecny w czasie badania per- 
Bonelu lekarakiego szpitala dla chorych umysłowo 
w Twerze, poniewsż komisya międzywydzisłewa 
uznała obecność Pietrowa, w danym wypadku, za 
krępującą. 

Wyniki tych badań nie okazały się wcale 
=  usprawiedliwiającymi postępowanie kolejarzy i żan- 
| darmów. 

Pietrow oświadczył współpraćownikowi „Gał, 
| Moskwy”, że oprócz cierpień moralnych, znieść mu- 

siał i wiele cierpień fizycznych. Gdy go rzućono na 

ziemię i wiązano — blizki był omdlenia. Na zapyia- 

nic czy pocłągnie ;;winnyćcb do; edpowiedziałności 

karnej — Pietrow oznajmił, że prawdopodobnie bę 
| dzie to zbyteczne, ponieważ ministerstwo spraw 
ł 


do przyjęcia wniosek prawodawczy 31t posłów 
do Dumy Państwowej w sprawie zmniejszenia 
liczby świąt i dni galowych, obowiązujących 
instytucye urzędowe. Podobny los spotkał rów- 
nież wniosek 36 posłów do Dumy o środksch 
walki z pijaństwem. 


— Puryszkiewicz w imieniu „Związku Mi- 
chała Archanioła" złożył ministerstwu spraw 
wewnętrznych projelt nowego stowarzyszenia 
prawicowego pod nazwą: „Monarchiczna liga 
oświatowa Piotra Mohsty*. Ustawa przewiduje 
otwieranie filii prowincyonaiaych owego stowa- 
rzyszenia, przyczem na prezesów filii zamierzo- 
ne jest powoływanie marszałków szląchty gu- 
bernialnych i powiatowych. Do ligi należyć 
mają członkowie „Związku Michała Archanioła”, 
„Związku narodu rosyjskiego“ i innych organi- 
zacyi prawicowych”. 

Projektowane Towarzystwo zyskało jaż 
sympatye ministerstwa spraw wewnętrznych 
i oświaty, 


€cha kuluarowe. 


— Komisyą sądowa Dumy Pańatwowcj 
uchwaliła projekt prawa o organizacyi sądów 
w gubernii chełmskiej, Uwaga do ært 107, 
wprowadzająca ograniczenie liczby sędziów 
przysięgłych-polaków została odrzucona. Analo= 
giczne ograniczenia dla żydów zachowano. 


— Mowa Rodzianki, wygłoszona onegdaj 
podobała się wszystkim frakcyom i grupom Du- 
my Państwowej. Hr. Bobrynskij uważa mowę 
tę „za jnakrawą manifestacyę wobec ostrych 
uchwał konferencyi październikowców*. Sawen- 
ko ządzi, że mowa ta „jest bezpartyjna i tra- 
fnie ocenia sytuacyę polityczną". Kowalewskij 
twierdzi, że Rodzianko użył wyrazów „jedno- 
czących całą Dumę*. Zadowoleni są bardzo 
Chwostow i Wietczinin. Czcheidze mówi: „Kon* 
stytucya umarła, więc niech żyje konstytucya*. 


— Hr. Bobrynskij w kuluarach Dumy 
Państwowej oświadczył onegdaj w rozmowie 
z posłami, że irakcya nacyonalistów poleciła mu 
odczytać deklaracye o zrzeczeniu się przez 
frakcyę dwóch miejsc w prezydyum Dumy. Po- 
sel Stachowicz posłyszawszy to roześmiał się, 
mówiąc: „W deklaracyi swcj, panowie, zrzeka- 
cie gie dwóch miejsc w prezydyum, a przecież 
wie o tem cała Rosya, że panom zapropono- 
wano tylko jedno miejsce. Nie można  zrzekać 
się tego, co nie jest ofiarowywane do przyję- 
cia". Hr. Bobrynskij odszed! i po chwili zawia- 
domił frakcyę nacyonalistów, że czuje się żle 
i nie może odczytać deklaracyi. Funkcyę tę 
spełnił, jak wiadomo, Połowcow. 


— Ponieważ frakcya „s.d“ w Dumie 
Państwowej rozpadła się na dwie grupy, które 
używają jednakowej nazwy, prezydent Damy 
Rodzianko oświadczył, że nie może dopuścić 
istnienia jednakowych nazw dla dwóch frakcyi. 
Podobne zdanie wypowiadają i inni członkowie 
prezydyum i wybitni posłowie różnych frakcyi, 
Ażeby uzyskać miejsca w  komizyach nowa 
„bolszewicka* frakcya powinna zakomunikowsać 
prezydyum Dumy o swej nszwie, inaczej człon- 
kowie tej frakcyi będą uważani za  „dzikich%, 
nie korzystających z prawa udziału w komi: 
syach. Wobec tego, „bolszewicy* obmyślają dla 
siebie nazwę urzędową 
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Z życia rosyjskiego. 


Z pod Skwi:y. 


List z ziemskiego zebravia w Litynie 
w Ne 297 dziennitą nastręcza cały szercg my- 
ślowych odruchów, którymi bym chciał ze 
współczytelnikami się podzielić. 

Piszący przytacza głos jednego z radnych 
włościan, który bucha oburzeniem na całą 
gospodarkę i na postępowanie włościan-kole- 
gów: 

„Jesteście tu przedstawicielami włościan, 
a nie umiecie, czy mie chcecie bronić ich cięż- 
ko zapracowanego grosza. Pozwalącie na wy- 
dawanie dziesiątków tysięcy rubli, gdzie ich 
nie trzeba. Pieniądze się marnują nie idą na 
to, na co przeznzczone, a wy milczycie! Nie 
umiecie rozróżnić prawdy Od ozobiatych ko- 
rzyści.. I to się nazywa ziemstwc!? Ja wiem, 
że tu więcej nie bede...“ 

I.. wyszedł z sali. 

„Zskrzyknął „Veto!* i uciekł na Pragę..." 
jek mówi dawnc nasze przysłowie. 

I snuje sz. autor dalsze refleksye: 

„Oto obrazek naszego ziemstwa. 

„W instyiucyi ekonomicznej, która upra- 
wia pobtykę, która przemyśliwa tylko nad 
tworzeniern coraz to nowych, dobrze płatnych 
posad dla swoich protegowanych, gdzie sie 
urządzają telefony. i różae niepotrzebne przed: 
ziębiorstwa handlowe-—z cyvdzej kieszeni--z za- 
niedbaniem najpierwszych ekonomicznych pc- 
trzeb powiatu —zarówno jeden głos polski jak 
i cttery nie poprawić nie mega". 

Łątwo jeat pojąć rozgoryczenie wiejące 
z tych ałów i sądzę, że wszyscy czytelnicy nie- 
mniej, niż ja, szczerze, serdccznie i z głębi du- 
szy współczujemy tym ludziom, którym w po- 
jedynkę przychodzi się borykać w boju nie- 
równym, w myśl starodawnego kasła: „za do 
le naszą i waszą!" 

Ale równie z głębi duszy i z głębi prze- 
konania, co do skutków takiej pracy, co do 
doli, jaka z tego wyniknąć może i powinna, 
co do doli tej nie należy tracić wiary i nadziej, 
że „nie zgineła!" byle pomimo wszystko wy- 
trwać i przet”wać, byle miłości sprawy nie za» 
tracać. 

B> wniknijny w istotę rzeczy, w głąb te- 
go, co się poza protestem owego radnego- 
włościsnina ukrywa. Jego głos, jego opinia 
proat”go chłopzkiego rozumu nie jeat już by- 
najmniej ani sporadyczną, ani od ogółu opinii 
chłopskiej oderwaną. Sporadycznym, wyjątko» 
wym, jak dotąd jest tylko takie gromkie wy- 
powiedzenie sią na sali zebraniowej, choćby 
w swoim kółku i choćby po wypowiedzeniu się 
nastąpił tymczasowy odwrót „na Pragę“. 

Ale my, sielanie po siołach i miastecz- 
kach zamieszkali, wiemy to wszyscy dobrze, że 
tam, w tych masach podatkowanych burzyć 
się i wrz: ć zaczyna. I to nie od dzisiaj. Wło 
ścianie coraz bardziej nacisksć zaczynają swo 
ich radnych, żcby sią esergicznicj dopominali 
o swoje prawo, prawo rozporządzania funt ue 
szami, które przecie sami w zuacznej części 
składają, więc powinnyone być użyte na więk» 
szy tego ogółu pożytek. „Nacisk“ ten staje się 
czasem nawet bardzo gwaitzwDy... 

Pan radny lityński wspomina ze znieckę- 
ceniem o tym włościaninie, co—na czyjąś in 


zagranicznych samo dbać będzie o należyte zakoń- 
czenie sprawy. 

«Rns. Słowo* pisze, że były redaktor „Prawit 
Wiestn." adw. przys. Baszmakow zaproponował 
Pietrowowi wystąpienie w jego sprawie, o ile bę- 
dzie rozważana przez $ąd. 


Z prasy rosyjskiej, 


** »Golos Moskwy" jest święcie przeko- 
nany, że frakcyą październikowców stosować 
będzie w Dumie Państwowej zasady, wskazane 
przez konferencyę Związku 17 października 
Pp. Skoropadzkij i Szubinakij zasadom tym 
sprzeciwiający się, prawdopodobnie w najbliż- 
szej przyszłości z frakcyi ustapią. 


Jednakże, o ileby, w brewplogicznej możliwo- 
ści frakcya parlamentarna Związku 17 pażdziernika 
zaczęła negować dyrektywy udzielane jej przez 
konferencyę, to tem samem podpisałaby ona wyrok 
śmierci na partyę i rola polityczna tej ostatniej »y- 
łaby skończona raz nazawsze*. 


„Gołos Moskwy* mógłby już wotec slów 
powyższych przygotowzć na wazelki wypadek 
nekrolog dla stronnictwa, klóemu suty. 


— „Reforma”. Kurator kazańskiego okręgu 
naukowego polecił dyrektorom gimnazyów zawia- 
domić rodzićów, iż od Nowego Reku wprowadzone 
żostaną nowe uniformy dla młodzieży szkolnej Uni- 
formy te będą jasne i w każdej szkole innej barwy. 
Zmiana barw spowodowana została tem, iż ciemne 
dotychczasowe barwy uniformów mają wzbudzać 
„ponure myśli” u młodzieży. 

— Dżuma w Astrachaniu. W Actrachaniu 
przed paru dniami Stwierdzono wypadek zasłab- 
nięcia z objawami dżumy, 

— Wzorowi stróże. Ekaterynesławski sąd 
okręgowy skazał na 1 i pół rocku rot aresztauckich 
dwóch dziesiętników wiejskicb, którzy, pilnując ka- 
sy zarządu wiejskiego w Msłym Janieiole w nocy 
skradli z kasy r,456 r. 

— Ohydna zbrodnia. Sąd okręgowy $yrmabirsxi 


* * Pemimo uroczystych przysiąg panów 
znacza: 
jest zdziwione, skąd pochodzi cały ten hałas z de- 
lifarmują w ministerstwie przedstawicieli prasy, że 
ministeryalnego prejektu prawafiprasowogo. 
Ździernikowców”. 
projektu prasowego". 


październikowców v swym „nastroju opozycyj. 
nym*— „Utro Rossiji* z całym spokojem za- 
„Ministerstwo spraw$wewnętrznych ogromnie 
klaracyami i rerolucyami. Z czego właściwie nie 
m zadowoleni październikowćy? I z subtelną ironią 
p. M. Maklakow bardzo jest zadowolony ze Stosunku 
pażdziernikowców do rozważanego przez kc misyę 
„Prawie wszystkie artykuły uchwalone są w 
redakcyi rządowej przeważnie dzięki poparciu pa- 
Zachęcony tem p. Makłakowjj pośpieszy 
złożyć Dumie Państwowej i pozostałe projekty 
różnych „awobód* i w ministerstwie nie wąt- 
Pią, że 
„październikowcy względem tych projektów 
Tządowych zachowają się nie gorzej, niz względem 
Ministerstwo spraw wewnętrznych zna 
bowiem na wylot swych starych | przyjaciół. 


Rezolucye październikowców pisane są języ- 
kiem Ezopa: radykalizm zewnętrzny dla tłumu, 
zaś treść ukryta przeznaczona jest dla agentów 
SAL. uieftwey e p aedi Z. na sesyi w Ardatewie rozwałał spiawę b. ucznia 
“ce „hamującej*. Niegdyś walczyli oni przeciw. j R MORUCZE 

ko „skrajnemu Rigtaltaowi*, dziś oburzają i” APEA FOTY e wo 
Się na „skrajne przejawy" reakcyi, które swo-|rb. które on przegrał w karty. Sprawa ta byla 
ją drogą mogą wzbudzić znów „objawy rady-| sadzona w reku ubiegłym i zabójca skazany został 


kalizmu* i zniweczyć dotychczasową pracę pa-|l: 2 lata i 8 miesięcy więzienia. Na skutek protestu 
ździernikowców. o S ad też prždziernikowcy prokuratora, senat wyrek skasowal, Obecnie Że 


leznowa skazano na 12 lat robót ciężkich. 
„przekonywująt władzę o konieczności popu- 


ii a E | 00 umo" 
Szęzenia cokolwiek cugli, ażeby pozostać mogłe WSzy- 


åtke po dawnemu na tym najlepszym zc świa- ° . ° a 
2 życia prowincyl. 


tów", 


Nigdy więc październikowcy nie byli bar: 
dziej w zgodzie z sobą niźli dziś, gdy uderzy- 


i w miegź brzęczącą rezolucyi iacych terpelacyę, czy nie przeraża go wzrost podat- 
Ba. yi, oskarżający Radomyskie zgromadzenie ztemskie. ków — Sc „że mając 3 dziesięciny 
i 3 3 3 ntu ryzykuje najwyżej trzema rublami, któ: 

Jesienne zgrom gru h : ś 
radomyskiego km krs ch Ri SE sd ty oSA RECE nind AWD 


robi*. 

Ale mnie się zdaje, że „susidy*, jak się 
o tem dowiedzą, dadzą mu jeszcze taki doda- 
tsk, że się on i za te „trzy ruble* nie wy- 
liże... 

Panowie ziemacy jeszcze sobie nie zdają 
sprawy, że postępowanie ich staje sę już 
wprost postępowaniem graniczącem z prowo- 
kacyą i że oni sami rewolucyonizują masy do 
stopnia, gdzie może się atać zbyt trudnem mia. 
rę jakąś utrzymać. 

A jakaż w tem wszystkiem rola nasza, 
jakie poałannictwo tych nielicznych przedstawi- 
cieli polskich? 

W kraju tutejszym rola nasza, polaków, 
nie się nie zmieniła i pozostaje taka sama dziś, 
jak i zawsze i na zawsze. 

Na zebraniu omawianym chłop - poseł 
chłopski rzucił chłopom ckłopskie twarde a mą- 
dre słowc: „Nie umiecie rozróżnić prawdy od 
osobistych korzyści...“ 

Jakby żywcem wzięte z Piastowych kazań 
sejmowych naszego Piotra Skargi! 

— Nie umiecie— powiada. 

A właśnie dążenie do tej umiejętnoś:i by- 
ło między innemi ideowem dążeniem Polski, 
wyrażanem nieraz i przez pogrobowych wie- 
szczów naszycb, prorcków-poetów: „W szcze- 
ściu wszystciego—mą wszystkich cele..." „Bądź 
atrojem w rozstroju” it. p. 

Dążenie do t:j umiejętnoś:i, dążenie do 
prawego zestroju i ładu, bywało przyczyną bez- 
ładu i rozstroju, bo dusze polskie gorące roz: 
dzierały się zaraz gwsitownie w protsstującem 
V-t!“ gdy im się coś „nie takë zdało, roz- 
dzierali ludzie zeszó, bo w gorączce nie umie- 
li drugich wyrozumieć .. 

Nie przeczę, że nie brak było i dusz róż. 


i 29 września. pod przewodnictwem powiato- 
wego marszałka p. Ungern-Szternberga. 

Po uczczeniu przez powstanie pamięci 
zmarłego radnego p. Olizarą, zgromadzenie 
przystąpiło do rozpatrywania sprawozdania ko- 
migyi rewizyjnej. Komisya znalazła rachunki 
w porządku, co zaś do sprawozdań o działal- 
ności ziemstwa—komizya znajduje, 
być one układane w bardziej przyatępnej for- 
mie, aby je nawet nie fachowcy zrozumieć 
mogli. É 

Po ogłoszeniu projektu preliminarza bu. 
dżetu na rok następny, radny włcścianin Żą. 
benko prosi} zgromadzenie, aby uchwalanie 
wydatków było możliwie oględne i oszczędne, 
bo podatki ziemskie doszły już do nadmiernej 
wysokości, na co narzekają włościanie, którzy 
wyrzucają swoim radnym, iż nie protestują 
przeciwko rosnącym wydatkom ziemskim i po- 
zwalają marnować pieniądze. 

Przy roztrzązaniu projektu budżeta agro- 
nomicznego działu zabierał znów głos inny ra- 
dny wł ś .ianin Ż:rebczuk, który obrazowo opc- 
wiądał o „urodzaju* na włościańskiem poletku 
pokazowem, założonem przez agronoma ziem- 
skiego. Podczas gdy na włościańskich polach 
był urodzaj mierny — na poletku pokazowem 
nie można było „gołą kosą uchwycić" takie 
było marne i nikłe zboże. 

Prof. Bogdanow jest zdania, że írzeba 
ściśle oddzielić pola pokazowe od próbnych 
Prób, których rezultaty nigdy nie są pewne, 
nie należy urządzać na polach włościańskich, 
aby włościsn do pomocy azgranomicznej nie 
zniechęczć. 

Pokazy muszą być oparte na sprawdzo- 
É , |oycb doświadczeniach i muszą wykazywać do- 
niemożliwy | Ja: nie rezultaty, inaczej pokazy nie mają sensu. 


Jnformacye i pogłoski. 


| m —, 
| 


— Do Petersburga przyjechali posłowie 
Ra sejm galicyjski, „moskalofile": Markow i Du- 
ykiewicz, poeta Hluszkiewicz i dwóch wło. 
ian w celu agitacyi przeciwko „uciskaniu 
Przez rząd austryacki rosyan galicyjskich". We- 
drowni posłowie wystąpią dziś na wiecu nacyo. 
_ Nalistów. Oprócz nich przemawiść będą hr. Bo- 
brinskij Rakowicz i Sawenko. 


— Rada ministrów rozwaążyła projekt pra- 
Wa o reformie senatu. Liczba senatorów z 64 
Zwiększona została do 95. Penzye senatorskie 
Podniesiono. Utworzony przytem będzie nowy 
partament senatu do spraw finansowych ire- 
Wizyjnych. 
— Kolei Podolskiej pozwolono na sprc- 
yadzenie z zagranicy 500,000 pudów węgla 
tmiennego bez opłacania cła. 


a  — „Rusa. Znamia* zapewnia, że nadpro- 
p ator synodu Sabler ustąpi w k-ñcu grudnia 
d r. 


— „Now. Wrem." donosi, że sekretarz 
Manu Goremykin mianowany zostanie glówno- 
adzającym instytucyami Cesarzowej Maryi. 
; — Rus Słowo* 
m pogłoskom, że minister Makłakow cieszy 
3 Od czazu Ostatniej swej wizyty w Liwadyi 
tlkimi wpływami. Wśród dygntarzy peters- 
Ik Takich przeważa opinia, iż w razie „zmiany 
ursus minister Maklakow zajmie stanowisko 
Ownika rządu. 


pisze, wbrew wszelkim 


=- — Rada minist'ów uzrała za 
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nych lokajskich, służalczych i przedajnych, któ-|przywozowe do miasta na wozack, lub też od- 

rych „veto* z innych pochodziło powodów. dać na ten cel tanio jeśli nie 
Ale psychologicznie biorąc pochodzeniełd ar mo (iak to zrobił Berlin) jatki mięs- 

naszego polskiego „v:to* było właśnie takie,,ne. Wtedy wnet mięso w ciałem mieście sta- 

i dla tego też naszym ludziom przeszł.ści „wie- | nieje i bez najmniejszych tiulności można bę- 

le sią wybacza, bo wiele ukochali*, dzie cdpowiednio zniżoną taksę— ustanowić... 
Tę miłcść zestroju, zespołu i ładu, miłość 7 

dobra społecznego my dalej rozumnie pielęgno- Wu-jt. 

VRE A 


Jaka bedzie zima? 


Choćby w pojedynkę. 
Ten jest prawy patryotyzm nasz pclski, 
Z pojawieniem żię pierwszego śniegu pytanie: 
„inka będzie zima?" zaprząta wrzystkie umysły. 


wrogi nzcyonalizmowi fsnatycznemu, jak znów 
fanatyzm jest wrogiem religii, patryotyzm pol- 
ski z jego umiłowaniem idei Chrobrych, idei 
Jagiellońskiej, dla szczęścia wszystkich ludów 
w Unii. Kwestyą tą interesują się przeważnie rolnicy ze 

I w myś! słów testamentowych Pisma| względu na oziminy i.. stan dróg; nie obojętny jest 
Świętezo: „Walcz o Prawdę aż do śmierci!" | również rodzaj zimy i dla mieszczuchów, szczegól- 
(Eccl. IV, 33) drogą choćby taką samą jaką |niej tych, którzy surowość zimy łagodzić muszą 
szedł Ctrystus Człowiek-Bógz! drogim opiłem i ciepłem odzieniem. 

Za dawnych czasów (zreSzią i dzisiaj jetzcze) 

przepowiednie klimatyczne opierały się na zjawis- 

W | kach atmosferycznych i obżerwacyach natury. Pod 

tym względem najwięcej tajników natury zdobyli 

rolnicy i leśnicy. Ci ostatni wróżą zwykle o prze- 

biegu z'my z ilości i sposobu rezmicszczenia jesie - 

nią szyszek na drzewach iglastych, Jeżeli szyszki 

wcześnie opaćsją z dolnych gałęzi, a trzymają się 

na wierzchołkach drzew,—wróży to niechybnie ła- 
godny początek zimy, lecz ostry jej koniec, 

W roku bieżącym szyszki wcześniej opadły 
ad dołu, a gęsto trzymały się na górnych gałęziach 
drzew. 

Potwierdzenie tej przepowiedni przynoszą nam 
dane meteorolcgiczne. W Europie środkowej zau- 
uważono w ostatnich dniach przyrost opadów. 
Od dwudziestu lzt wraz z przyrostem ilości opa- 
dów notowano zwykle zmniejszenie się różnicy 
temperatury między latem a zimą; jedynie tylko la- 
to w r. 19ixr było „falą gorąca”. 

"Tegoroczne lato było od reku 1775 nśjrim- 
niejsze, Obecnie po tem chłodnem lecie nasrąpiła 
deść chłodna jesień i normalny październik; w li- 
stopadzie zaś ciepłota natzej pięknej jesieni ukralń- 
skiej była wyższą od normalnej. Zaś w całej Eu- 
ropie tegoroczny vw'rzesień, paźdsiernik i listopad 
były cieplejsze, niż w r. 1912. 

Obećny ukiad ciepłaty obejmuje wielkie ob. 
szary i zapowiada ze względu na to, że okres chłod- 
ny trwał od kwietnia do września —-również dłuższe 
trwanie ciepłoty. 

Z tego powodu, na podstawie danych mete- 
orolegicznych można przewidywać łagodny gru- 
dzień I miernie mroźny styczeń, lecz należy się 
spodziewać silnych wichrów i obfirych opadów. 
A więc w grudniu i styczniu możemy liczyć na gan- 
nę, która po szerokich przestrzeniach Ukrainy, Po- 
dola i Wołynia trwać będzie zapewne dość długo. 
Jeno w miastach — egzystencyi swej śnieg nie jest 
pewien, bo i stróż czyha nań z miotłą, i liczne ko. 
pyta końskie tratują go niemiłosiernie. 


Stary Wilk. 


drożyzna mięsa 
| nasze rzeźnie miejskie. 


ES 


W poprzednim artykule zaznaczyliśmy, że 
zarząd naszego miasta wystąpił był w roku 
ubiegłym do walki z drołyzaą mięsa i po 
wstępnej bitwie przegranej, oręż złożył. 

Ten energiczniejszy odruch podjęty był 
przez ojców miasta bez najmniejszego przygo- 
towania, bez planu i w chwili najaieodpowied 
niejszej do podobnych eksperymentów. 

Dobre chęci z celem społecznym połączo» 
ne były jeno chwilowo zbudzoną energią — 
ogniem słomianym! .. 

A szkoda! 

Gdy na wiornę rcku zeszłego ceny mię- 
ga, w porównaniu z cenami lat ubiegłych, pod- 
skoczyły niesłychanie w górę, wniesiono pod 
obrady rady miejskiej kwestyę drożyzny mięsa. 

Wtedy to uchwalono uciąć łeb bydrze i 
jeden z naszych rajców miejskich, który piastu- 
je kilkanaście mendztów, króry „zna zię* i na 
szkolnictwie, i na budownictwie, i na sprawach 
wystawowych, który uważa zię za specyalistę 
gospodarki miejskiej wogóle, a — kijowskiej w 
szczególności, słowem—uniwersałoy pan Joze- 
f —przekonać zdołał radę miejską o swej kome 
petencyi kupiecko-mięsnej. . 

I oto w chwili najnieodpowiedniejszej, bo 
na wiosnę, gdy bydło jest najdroższe, p. Joze- 


fı zorganizował zakupy bydła, wypazanie go Wu. 
po cukrowniach, sprowadzanie do rzeźni miej- 
akich, rznięcie i sprzedaż detaliczną mięsa we Ee STAT" FINET=J 


własnych jatkach miejskich, 

Po zakupy wydelegowano starszego we: 
terymarza rzeź)i p. Dubrowę wraz ze... znanym 
bandlarzem bydla, o którym pisal ény, Chau- 
drosem. Hurtownik bydła, jeden z monopoli- 
stów na targowistech rzeżniowych pedjął się 
roli ivstrukiora nowo kreowanych swych kon- 
kurentów!.. Wilk mi:ł nauczyć baranka jak 
trzeba walczyć z wilkami... 

Doktór Dubrowa, znany „działacz* rze- 
źniowy, jeździł z Chandrozem po zakupy, wy- 
brawszy najdroższy teren, bo gub. wołyńską. 
Pierwszy transport dał rzeczywiście zyski, lecz 
już drugi przyniósł straty, a im więcei bydłą 
sprowadzano, tem straty były większe. 01 ma- 
ja do września zakupiono ckoło 2,000 sztuk 
bydła w trzynsstu partyach i stracono na tym 
handlu około 5500 rb, jak twierdzą panowie 
z ratusza, a nie więcej niż 2,000 rb, jak do- 
wodzą panowie z rzeźni. 

Gdy przedsiębioraiwo wykazywało straty, 
p. Dubrowa począł aię wyręczać w zakupach 
panem Tarakanowem, weterynarzem z rzeźni, 
ale i jemu nie lepiej aię powiodło, bo składały 
się na to czynniki następujące. 

Woły skupowane wypasano po cukrow- 
niach i w umówionym terminie transportowano 
do Kijowa. Nieodpowiednio ustanawiane ter- 
miny wypasu i sprowadzania transportu spo 
wodowywały nadmiar na rzeźniach żywego to- 
waru, który wymagał karmienia. 

Bydło, skutkiem odległych podróży pie- 
szych i kolejowych, traciło na wadze około 
IO procentów, a przez czas czekania swej ko- 
lsi w oborach rzeźniowych, pasione licho, trr- 
cilo na wadze około 5 proc., co stanowiło 
razem 5 do 6 putów na wadze 39 do 40 to 
pudswej sztuki. W jednej z partyi bydła, któ 
re muriało odbyć dłuższą podróż i stać na 
obroku rzeźniowym trzy tygodnie, strata na 
wadze każdej sztuki wynosiła po 9 pudów 
mięsa i wyżej, co stanowiło przy 35-cio pudo. 
wej wadze pierwotnej — z górą 25 procen- 
tów! 

Nic więc dziwnego, 
mich stratach żywego mięsa, 
opłaca!. 

Zsrzad miejski, otworzywszy dwie tylko 
własne jatki (jedną na Bezarabce, drugą — na 
Padole, na Żytnim targu) dokonywał w ni h 
sprzedaży mięsa wyłącznie detalicznej. Amato- 
rów tańszego o 2— 3 kop. na funcie mięsa by. 
ło tak wielu, że sprzedawcy rady sobie dać 
nie mogli z napływem kupujących, którzy, ko- 
rzystając z zamieszania, podobno zaopatrywali 
się w mięso bezpłatnie. I znowu straty wy- 
nikały. 

Straty daje prawie zawsze każde począte 
kujące przedsiębiorstwo; to jest atsiomat. Oj- 
cowie naszego miasta o tem nie pamiętali i, 
zniechęceni, w najniestoowniejszej chwili, bo 
w jesieni, wtedy, gdy bydło tanieje, za namo- 
wą p. Dubrowy i p. Chandrosa—przedziębior- 
stwo zwinęli. 

Nas to tylko czekali hurtownicy, którzy 
pozbywszy się greżaego konkurenta (pan Jo- 
zefi przedzierzgnął się w tym czasie w specya- 
iistę budowniczego i malował dachy wysta- 
wowe na zielono), ceny mięsa podnieśli, 

Zarząd naszego miasta, rozzuchwaliwszy 
rzeźników swem nieudanem przedsiębiorstwem, 
nic temu obecnie nie przeciwdziała, a ojcowie 
jeno głowami kiwsją i ręce rozkładają bez- 
radnie. 

Zarcbki bandlarzy mięsem i rzeźników są 
w obecnej chwili — wprost bajeczne! Ojcowie 
miasta wiedzą o tem dobrze, j:daak pozwaleją 
tuczyć sę pojedyńczym jedaostkom kosztem 
półmilionowej ludności, która w ich ręce pie- 
czę nad dobrem ogółu złożyła! 

A tsk niewiele potrzeba... 

Jeden odruch energiczniejszy, trockę do- 
brej woli. a mieso możemy mieć tańsze o pięć 
kop. na foncie! 

Ażeby tego dop'ąćc—trzebz wpuścić mięso 


Na marginesie. 


Wojowniczy duet. 


„Korespondent warszawski 
„Nowoje Wremia" pisze, że 
prasa polska obecnie milczy 
o maryawitach, Że maryawi- 
tyzna stale się rozwija i że na 
zliczch Warszawy w XX w. 
rmeogą się powtórzyć okrcpne 
sceny nocy św. Bartłomieja“. 

„Korespondent „Riećzi* po- 
równywejąc polaków da ro- 
syan - nacyonalistów twierdzi, 
iż polacy idą na czele ruchu 
klerykzlnego*. 

(Z telegramów). 


Znsny z troski o prawdę I prawo, 

Wióg oszczerstwa, złych myśli i czynów— 
Szaty drze nad zdradliwą Warszawą 
Słynny organ braci Suwerynów, 

I notuje symptomat niemały: 

Pisma polskie odziały się ciszą - 

Tyle o maryawitach pisały, 

A dziś o nich nić a nie nie pisrą. 


„W tem milczeniu się zgroza ukrywa— 
„Suweryńścy wołają witezie 

„Katolicka Warszawa zdradliwa 
„Religijne uprawiać chce rzezie. 
„Trzeba zkuyi kłaść kres fanatycznej, 
„Hydrę Rrymu rozdeptzć do końća!., 
Tak wyntrza śwą złość notoryczny 
Ciemiężonych i słabych obreńca. 


I gdy „Nowoje Wiemia" złerzeczy: 

I we własnej wprost; dławi się pianie, — 

Z drugiej strony, na łamach się „Rieczi* 
Delikatne rozlega szczekanie. 

„Baczność miej, o wybrany naredzie! 

Jakiś cadyk zawodzi w obłędzie: 

„W katolickiej ludzkości pochodzie 

„Polska w pierwszym znajduje się rzędzie... 


że przy tak olbrzy- 
handel się nie 


Przeciw Polsće prawića z lewicą 

Spłeszą świętą ogłosić kampanię... 

(W niej Kozłowska, choć nie jest dziewicą, 
Orleańską dziewicą zostanie)... 

Tak w noc głucbą i chłodną i mroczną 
Dwaj wrogowie, gryzący się ćo dnia, 
Zawiersją ugodę niezwłoćzną, 

Aby wspólnie obedrzeć przechodnia .. 


Zmora. 


0 „mozliwości” 
i „niemożliwości“ 
— słów parę. 


Niema tego złego, coby na dobre nie 
wyszło! 

Biedziła się nad sprawą dragomana Pie- 
trowa komisya wszcchwydziałowa, biedzić się 
będzie druga nad sprawą wicekonsula Nikol- 
skiego. Świat cały grzmi na żandarmów, kole- 
jarzy i kolejowych pazychistró w. 

A nikt nie ckce w'dzi.ć, że skromni bo» 
baterowie tego bardzo powszedniego zsjźcią 
mogą sprawić swemu rządowi prawdzirą przy- 


sługę i to na terenie stokrcć ważniejszym, niż 
ojczyste Klizy i Snzanki. 

Bo, czy Pietrowa chłostaao na specyalne 
jego życzenie, czy stosowano ten prosty a tsk 
śsśle lokalny zpcsób dla sprawdzenia jego 
zdolności umysłowych, czy szanowny dragoman 
sam spadł z ławki, czy też go z niej zrzucono, 
wszystkie te szczegóły nie wzruszą opinii Kli. 
nów i Sazanek. 

— Wszystko to bowiem już było, powie- 
dzą z mędrcem żydowskim, a obok tego stwier- 
dzenia faktu znajdzie się zapewne sporo miej- 
scg i na dalsze, nie mniej filozoficzne przewie 
dywania. 

Iona rzecz, co o nas pomyślą tam, gdzie 
chcielibyśmy uchodzić za nieco może odmienny, 
lecz zawsze skrawek Europy, tam, dokąd jeździmy 
po pieniądze i gdzie gotowi jesteśmy nawet z 
dziennikarzami wdawać się w długie a pełne 
nieporównanego optymizmu dyskursy. 

~ A właśnie z tą Europą było całkiem nie- 
dobrze i to w punkcie najsolidniejszym, bo aż 
w Londynie. 

Zawinił naturalnie dyplomata, wprawdzie 
wojskowy, lecz również w charakterze reprezen- 
tanta — na ten raz armii angielskiej. 

Zaproszony na manewry, jako gość ho- 
norowy, kapitan Wavell został całkiem  „przye 
padkowc* aresztowany i osadzony pod kluczem 
a koresponderncya tego reprezentanta armii an- 
gielskiej poddsna bardzo sumiennej a calkiem 
nieproszonej perlustracyi. 

— Nieporozuaienie... oświądczyło wów» 
czas Biuro Iaformacyjne, skromnie spuszczając 
oczy. 

L+*ez przewrotni synowie Albionu nie bar- 
dzo dali się przekonać tem prostem a ujmują- 
cem tłómaczeniem. 

— Nie może być podobnych nieporozu- 

Impossible! — powtarzali uparcie, 
Kiopctliwe milczenie z tej strony kordo- 
nu trwałoby jeszcze bardzo długo, gdyby nie 
wymowna odpowiedź, jiką podsuwsją skromni 
sprawcy „nieporozumień, w Klinie i Sazancę... 

Teraz ju? trudno, „chybs, mówić o niemo. 
żliwośc.* i najbardziej wymagający polityk an- 
gelski bęjzis musiał przyznać, że to, co mu 
się wydawało w chə»ili aresztowania Wavella 
nismożliwe, musi być teraz po Klinie i Saran- 
c? uznane za nie tylko możliwe, lecz i zgoła po- 
spolite, À 

Tak wielkie prawdy przemawiają nieraz 
przez usta maluezkich, a to, co się nie śniło 
dyplomatom z Saint-James, staje się malem o- 
guiwem w dlugim łańcychu nieskończonych 
„mozliwości“. 

Bo „człowiek jest miarą rzeczy* — po- 
wiedziat niegdyś Ów mędrzec z Abdery. 
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Tiel$ 17 (30) Stanisława Kostki. 
Jutro 18 (31) Odena P. 


Wiene XieRAn o goaz 7 M 3). 


Xuchód flofta s godz 3 m 59 
Dlugeśś śula godz 8 m 35 


Kalendarzyk historyczny. 
17 liatopada st. ot. 


Roku 1370 Król Ludwik Węgierski cd- 
bywa w Krakowie obrzęd koronacyi na Króla 
Polskiego. 


— Z Tow. dobroczynności. Prezes zarzą- 
du zawiadamia, że I posiedzenie komitetu o- 
chronek odbędzie aig dn. 18 listopada t. j. w 
poniedziałek o godz. rr rano, 2 posiedzenie 
pań kuratorek odbędzie się dn. 19 listopada 
t. j. we wtorek o godz. 1r rano, 3 posiedze- 
pie zarządu tegoż samego dnia o godz. Bej 
wiecz. s 

— Wybory d» złemstwa. W nadchodzą. 
cym roku kończą sią pełnomocnictwa radaych 
kijowskiego ziemstwa gubernialnego. 

Guberuator kijowski już obecnie zwrócił 
lą do guberalalnego zarządu ziemskiego z proś. 
bą O wygotowauie zawczasu list wybcrczych 

-— Mendel Bajlis Bohater wielkiego pro- 
cesu, który obecnie stał sig żydowskim bohate- 
rem narodowym, nie czuje się bezpiecznym w 
Kijowis Od czasu wypuszenia go na wolność 
nie wychodzi on na krok z mieszkania następ: 
ey swego w cegielni Zajcewa Dubowika, który 
gościnnie udzielł mu schroniska. 

Pozostać w Kijowie Bejlis oczywiście nie 
msu zamiaru Oczekuje on jedynie uprawomoc 
nienia się wyroku, nischcąc, jak twierdzi, wy- 
je'di2ć przedtem, aby wpazd ten nie wyglądał 
na uieczkę. 

Dzięki obfitym podobnie ofiarom możaą 
go «b-eaie iu? uważać za człowicka względaie 
za aożnrgo. Doząd się B:jlis uda po wyjeżdzie 
z Kijowa, dotychczas jest rzeczą niazdecydo- 
waną. 

Proponowano mu Niemcy, Amerykę lub 
Pslestgnę W Niemczech lub Ameryce załni>y, 
się prawdopodobie haodiem, interes pud firma 
„Mendsl Bejlia* bezwątpienia odrazu zyskałaby 
kredyt i powodzenie. W Palestynie należałoby 
zająć się rolnict wem. 

— Echa sprawy Basjlisą. Policya miej- 
ska ukończyła dochodze te w sprawie ne*go- 
dcego z prawsą wyda ia paszportu zagranicz 
nego adwokatowi M. Wiienskienu ;U zędaików 
cyrkułu łybedzkiego, którzy wydali odnoś1e 
świadectwo OSkarżają o dortarczzoi: władzy 
fałszywych informacyi. 

Dochodzenie zostało przerwane prokur: t- 
ryi która zwróciła uwazą na nagły wyjazd W: 
lenekiego bezpoś e lnio po powziętym zamiarz: 
pociągnię:ia go d> adpowielzialaośsi mądowej 
za podkupienie świadków w S>rawie Bejlist. 

— Z komisyi finansowej. Wczoraj pod 
przewodałctwem radaego A. R:epeckiego cdby- 
ło się drugie z kolei powiedzenie móejskiej ko- 
misyi finansowej w cela rozpatrzenia przlinii- 
narza ua rok 1914 Zebrało się ck:ł> 3) człon- 
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ków komisyi Rozpatrywano preliminarz 


wy-|zatw erdzenie projełtu 
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szłuzowąnia parchów | Belce—5, na st Kiwercy, Golta, Zeinogródka, 


datków mies'a, który w. porównaniu z budże | dnieprzańskich, pr.exsrczo do miaisteratws ko | Trojanów Wał, B.bricskają i Biala Certie w— c; 


tem roku ubiegłego powiększony zontal o 25>| mumkacyi 
tys 1b. Zwiętszenie dochodów przesiduje »'ę|legle z takimże pr: jekt=m 


prze: inżyniera Jurgiewicza równo 


głównie z podatku szacunkowego z powodu 0-|grono inżynierów francuskich. 


podatkowania sporej liczby nowych nierucho- 


— 0 nowy dworze: w Kjo wie. Wczeraj 


mości, z opłat handlowych, targowych i iapych | w zarządzie koli Poł Zachcdaiej odbyla sę 


źródeł dochodów miejskich 


nerada wyższych użłędaików kal:jowych w 


— Umiastowianie có wietlenia elektrycz |sprawie budowy nowego dworca. Naczeinikowi 
nego. Nareszcie po długim namyśle miejska ko-| kolei złożono raport o rezultatach przetargu na 
misya prawna rozpatrzyła nareszcie na osta-|roboty przy budowie nowego dworca Z raportu 


tniem swem posiedzeniu postąwione jej 


przez į widać iż zarząd stawia przedsiębiorcom uastępu 


zarząd miejski pytanie co do sposobów wgqłu-|jące warunki. Wszystkie roboty kapitalne (wy- 


pu przez miasto przedsiębiorstwa Towarzystw» | prowadzenie murów, 


oświetlenia elektrycznego. 


pokrycie darbu it. d) 
powinny buć ukcń-zone przed 15-ym lipca 


Komisya dosa do wniosku, iż rada miej 1915 roku. Budynek powinien być wykończony 
ska przedewszysikiem powinna określić tersuin(zupeluie i oddany do użytku kolei nie później 
wykupu pomieniońego przedsiębiorstwa, poczem | jak IS-go lipca 1917 roku. 


niezwłocznie wsrczać starania o pozwol:nic na 
zaciągnięcić pożyczki obligucyjnej w suinie o- 
kreślonej przez techników miejskich. Po ury- 
skaniu pozwolenia na zaciągnięcie pożyczki 
miasto powinno zażądzć cddania 
biorstwa, w razie zaś odmowy ze strony Toe 
warzystwa— wytoczyć Towarzystwu oświetie- 
nia elektrycznego proces sądowy. 

— Muzeum Póinocna. Rada miasta Ar- 
changielska zwróciią się óo kijowskiej z proś 
bą o udzielenie zapomogi na budowę w Ar- 
chaugielstu „Rosyjskiego Muzeum Połnocneza* 
w celu wvparniętnienia zoo-d:tuitj rocziicy uro- 
dzin M Łomoncsowa. 

— Poutne posiedzenie. Gubernator kijowe 
ski zezwolił na zwołanie we wtorek 19 b. m, 
o godz, 7 i pół wieczórem madzwyczajaego po: 
siedzenia rady miejskiej w celu ozpatrzenia 
referatu radnego W. Jozefiego w sprawie wy- 
konania przez miasto powinności kwaterunko« 
wej w r. 1914. 

Posiedzenie odbędzie się przy drzwiach 
zamkniętych. 

Nasiępna kolejna sesya rady miejskiej 
rozpocznie się 26 b. m, 

— Kara dyscyplinarna. Na wczorajszem 
ogólnem zebraniu wydziałów kijowskiego sądu 
okręgowego postanowiono wykreślić z listy po» 
mocników adwokatów przysięgłych okręgu ki 
jowskiego pom. adw. przys. Krawczenkę ża 
postępki nielicujące ze stanowiskiem pomocnika 
adwokata p:zysięglego. 

Pom. adw. przys. Krawczenko był zarzą- 
dzającym w jednym z zamkniętych już klubów, 
gdzie specyalnie sprowadzano szulerów, dla o- 
grywania gości w porozumieńiu z administracyą 
klybu. 

— 2 uniwersytatu. Minister cświaty na- 
desłał do uniwersyteiu kijowskiego okólnik, na 
podstawie którego przy rozpairywaniu sprawy 
pozostawienia nadal w uniwersytecie studen- 
tów, którzy mają miedostżteczuą, ilość stopni, 
należy brać pod uwsgę, w jakim stsnie znaj» 
duje się sprawa danego studenta co do odby- 
wania wcjskowcści. 

Na pudstąwie powyższego okólnika w uni. 
wersytrcie mogą pozostawać tylko ci studenci, 
którzy odbyli wojskowość, lub też zosiąii zwol- 
mieni od takowej, oraz ci, co do których jest 
pewność, iż przed upływem 28 lat ukcńczą uni 
werzytet. Jak bowiem wiadomo na podstawie 
nowych przepisów o wojskowości dodatkowa 
prolopgsta do ukończenia lat 30 zostala cef 
nięta. 

— Dwie katastrofy naraz. Według wia- 
dowości otrzymanych w zsrządzie kolei Połue 
dniowo- Zachodnich na st. Borodianka zdarzyły 
się dwie katastrofy naraz. Pierwsza miała 
miejsze onegdaj o godz. 4 w nocy i druga — 
wczoraj z rana. 

Piarwszej katastrofie towarzyły naatępują. 
ce okoliczności. Wkrótce po przybyciu na sta- 
cyą pociagu osobowego Ne 39, celem zaopa- 
trzenia parowozu w węgiel i wodę, parowóz 
odczepio10. Prawie jednocześnie na stacye 


przybył pcciąg towarowy Ne 804, który stanąt| stywr 


na głównej liaii 


szybko zbliżać się zaczął do tylnych wazonów 
stojącego w odległoś:i kiikadniesięciu sążni po 
ciągu towarowego. Spostrzegłszy zbliżającą się 
lokomciywę zwrotniczowie zaczęli dysać Sygo 


| przyjete 


Jeżeli więc dostawcy kolejowi wypełnią 
zobo wiązania, to nowy dworzec bę- 
dziemy mieli nie wcześniej jak'zą 3'/. lata. 


— Upośledzoce przedmieście. Mieszkań- 


mu przedsię-|cy przedmieś ia Zwierzyńca zwrócili sią do za. 
rządu miejskiego z prośbą o założenie na prze. i 
dmieściu które dotychczas nie posiada Żża-|rmiał zamiaru obrazić sędziego, lecz jedynie wypo- 
wyższej 4 klasowej wiedział swą opinię. 


duego zakładu naukowego, 
szkoły początkowej. 

Jednocześnie mieszkańcy tego przedmie 
ścia proszą zarząd miejski o zabruko wanie ulic 
Zwierzyńcs, przyczem nadesłali pisemne zo 
bowiązania właścicieli poszczególnych nierucho- 
mości, iż gctowi Są oni bezpłatnie udzielić ze 
swych pogesyi tyle gruntu, ile potrzena będzie 
na rozsżerzenie ulic. 

— Zatwierdzenie budżetu. Gubernator 
kijowski zatwierdził prelimarz budżetowy czer- 
kaskiego ziemstwa powiatowego na r. I91I4. 

— Z komisy! grbzrnialnej do spraw 
zlemskich i miejskich. Kijowska komiryn gu- 
bernialaa do spraw ziemskich i miejskich po» 
stanowiła wszcząć dochodzenie kryminalne z 
art. 4c6 kod. karnego pizeciwko prezesowi A 
Bachrowi oraz dwum członkom  białocerkiew- 
akiego zarządu mieszczańskiego Janklowi Wen- 
slerowi i M. Wierzchowskiemu za to, iż wszy- 
scy trzej wiedźąc o nadużyciach pisarza zarzą- 
du mieszczańskiego Kamienotrusa nie (tylko nie 
donieśli o tem władzy iecz ukrywali te nadu- 
życia, które polegały na fałszowaniu w doku: 
mentic1 miesrczan-żydów dat urodzin w celu 
uchylenia się od powinności wojskowej. Tego 
rodzaju nadużycia trwały jak się okazuje przez 
szereg lat. 

— Nowe kolśje. Według informacyi o- 
trzymanych w zarządzie kolei Poł,: Zachodnich 
ministerstwo komunikacyi po porozumieniu się 
z ministerstwem skarbu udzieliło Towarzystwu 
kolei Podolskiej pozwołenia na wytknięcie tra- 
sy i budowę następujących linii podjszdowych: 
t) od st. Winnica do st. Cwietnowo z odnogą 
do st. Zwinogródka z) od m, Łucka do st Ro- 
2yszcze 3) od st. Szepetówka, via Lachowce 
do granicy austryąckizj niedaleko m. Wyszho- 
rodka. 


— NAGŁY ZGON. W domu M 25 przy ull- 
cy Kiryłowszicj zmaçł nagle ó5letai Franciszek 
Michalski 

— ARESZTOWANIE ZŁODZIEĆ Na Sło- 
bśdce Nikelskiej aresztowane Romairowa, kióry 
d. 3-ge listopada skradł na T,400 rb. Mapatyn ku- 
śniesski przy uly Posysegicbsciej, 

Pe długich po$zukiwanisch policyz areszło- 
wėla werora) ua' ulicy złudziejzę zsawodawą Osten- 
berg, która wraz z nieziianym meżcrrzną ńepuściia 
sig maiądzy innesi kradziecy kiejnotów w mieszka 
niu Bertmana (W, Wasylfowska 97) i Biansza 
(M, Wasylkowska 31). Złedziejką przyznała się do 
zradzieży, ale klejantów zwrócić nie chciała, mó 
wiąć: „Szukajcie. Odałedzę 3 miesiące pad klu 
crem, ale nie oddam. Mam dziesięcioro esób do 
żywienia”. l 

— NIEUDANE OSZUSTWO. Na rl. W. Wa- 
sylkowskiej kresztowane S. Gsłębiowskiege, Który 
usiłował spzzedać zegarek mosiężny, jsko złoty 
dredze do cyrkułu G. ofirrowywał stójkowcmu za 
swe uwolnienie 5 rb. 

— NA DNIEPRZE. Oaezgdaj na Duieprze 
cila się łódka, którą jechały z mieczarki Tru- 


Podczas manewrowarcia pa |chanowe Kobiety, które zaczęły tonąć, zestały u- 
rowóz pociągu Nè 39 wszedł na główną linię i] ratow 


ans przez N. Pawłowskiege. 

— SMIERC W CYRKULE. W korytarzu 
cyrkułu płosklego zaaas1 dsstawieny z ulicy w sta- 
nie nieprzytomnym 3t letni Pyszkin Zwłoki ed 
wieziona do prąsaktorycm. 


— ZAMACH SAMOBOJCZY. Marya B, za- 


nały alarmujące lecz maszyniata mie zauwazyij mistzkała grzy ui. Stołypinowskiej, w Celu samo 


prawdopodobnie sygaaiów, gdyż calą siłą pary 
szedł naprzód. 

Po chwili nastąpło zderzenie. Pięć wa- 
gonów towarowych uległo zupełnemu gtrzsska- 
niu, kilka zaź następnych zostało macno uszko- 
dzonych. Lokomotywa przewróciła się na bok 
i zataragowałą tor kolejowy. 

Po ctrzymaniu depeszy, zawiadamiającej o 
katastrofie, z Kijowa wysłano do Borodianki 
pociąg pomocniczy z robotaikami. Ponieważ 
tor kolejowy był nie tylko na znacznej prze. 
atrzeni zawalony, lecz i mocno uszkodzony, zs- 
częto budować nowy tor okrężny, by puś:ić 
po nim nadchodzące z obu stron pociągi Po 
40 minutach goraczkowej pracy tor okrężny 
był gotów i oczekujący od paru godzin na sta 
cyi kuryer petersburski X 2k ruszył naprzód. 
Po przebyciu jednakże kilkunastu sążni ciężka 
lokomotywa sormowska rozgadziła nie dość 
mocno osadzone na podkladech szyny i wyko- 
leiła się. 

Naprawienie nowych uszkodzeń zajęło kil. 
ka godzin czasu, przyczem musiano sprowadzić 
jeszcze dwa pociągi pomocnicze z robotnikami 
i instrumentami dia podniesienia lokomotywy 

Podczas obydwu katastrof szczęśliwym 
zbiegiem okoliczności niki nie ucierpiał. 

Wczoraj wszystkie pociągi z linii kawel- 
skiej wskutek zupełnego wstrzymania ruchu na 
linii przyszły ze znacznym opóźnieniem. 

— Kanał wodny Ryga Cherson. Kijow- 
ski okręg komunikacyi zakańcza obzcenie robo« 
ty przygotowawcze, związane z projektem po- 
lepszenia i udogedaiczia żeglugi po Dnieprze 
do samego ujścia. Są na ukcńczeniu Dbudania 
łożyska Dźwiny zachodniej i górnej części 
Daiepru oraz badanie bydrotechniczne, prowa- 
dzone przez inżynierów pod kierunkiem ivży- 
siera iejchmane, na calej linii projektowaadego 
kanału wodnego Ryga-Cherzon W ciągu zimy 
ma być opracowany projekt budowy szluz na 
Duieprze. W twm celu cała długość rzeki zo- 
stała podzielona nu sekcye zależnie od właści- 
wości jej koryta, Część Daiepru pomiędy Ale- 
kgardrowskiem a Chersonem pozos anie w obe- 
cnym sianie; na dystansie Ekaterynosiaw Łojów 
dokonaue zostaną roboty p'zy pogłębieniu rie- 
k; na dystansie Alekszadrowak Nikopol dno 
rzeki będzie pogłębione do 6 stóp, niżej Niko- 
vola—do 8 stóp Na tymże dysiancie zostanie 
dokonany cały szereg robót przy zwęłaniu ko 
ryta 


zapomocą budowy tam przy niwelacyi|dcść znaczne ocieplenie powietrza. 


bójczym zażyła spirytusu dznaturowancgo., 
wie odweiozło ją de azpitala. 

— POŻAR. Uoiegłej nocy w posety! Ne 41 
przy ul. Funduklejewskiej spaliła stę dicwniana 
SŁGDA, 

— KRADZIEŻ ENERGII ELEKTRYCZNEJ. 
W demu M 12 przy ul, Suworewskiej wykryto 
kradzież energii elektrycznej. Spisano piatokó. 

— ZAGADKOWY TRUP, W tartaku Kaha- 
na pemiędzy trocinami znalezione zwłoki jaktegoś 
nieznanego mężczyzny. Sądząc z wyglądu, trup le- 
zał tama już blixko pół roku. Odwiezione go do 
prosektoryum. 

— W SPRAWIE REWIROWEGO KIRY- 
CZENKI. Rewirowy Kiryczenko, któremu władze 
psieclły podać się do dymisyi, ddnoścega podania 
złeżyć nie chce, proszą€ natomiast o pociągnięcie 
go do odpowledzialności aądowej. 


—— -— 


Biuletyn kijowskiej stoyt msteorologieznej 


Pogos- 
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ukiej s rana na podstawie telegramu główneg” 
Okpaerwutoryum fizycznego! 


Opady atmorf<ryczne rotowano na półneco- 
zachodzie, wschodzie i w części centrum j potud- 
niowa-wschodu. Temperatura wyższa od normal- 
maj w całej Rosyi z wyjątkiem dorzeczu Wułgl i 
Uralu. 

Pogeda aczekiwans: niewielkie wahania tame- 
perśtury i zmiany w Kijowie; cekolwiek chłsdniej 
na półnoto-zachsdzie i na zachodzie, Ciepła umiar- 
kowane na południowo-zachodzie, cieple w centrum, 
niewielkie mrozy ra półnoćo-wsenod:ie i na wscha- 
dzie, opady atmosieryczne oczekiwane na zackadiie, 
w centrum, na półneco-wschodzie, na wśchedzie 
i południowo wschodzie. 


W rejonie kolsi Pol ' Zachodałch nastąpiło 
Wczoraj 


daa i t p. Na niektórych dystansach projekt»: |o g. 7 ej z rana wediug widomości, otrzyma 
wane så rooty wiertnicze w skałach podwod-|nych w zarządzie Kolejawym, na *tst, Odesa, 
mych z zastosowaniem syccyelaych pływających | Koziatyn, B rdyczów, Seepetów$ta, Cheystynów- 
maszya wicstuiczych. W pobliży Wierchnied sie- jka, Niemercze i Korrus notowano 1° n/ jj ze- 


prow ska 


„ch roboty powyższe obzjmą dwie dzecjra, na gt. B rzułą, 
sięciny. W najbliższym czasc spodziewane jes Ą 


ogracowa ym przezjca-|-5 Wiatr dat 


Woypalarke, Efzawetgrad lja 
Rybnica —2, aa st, Krzyżop:l--3, Pierewał—4, | zierska I rb., L. 


na at. Kowel-|-1, Bzmiery i Sarny-|-2, Okn'- 
półaocno-zachodai i pałud- 
niowo zachodni. Barometr wskazywał ciśnienie 
od 728 do 764. Śnieg spadł w llizawetgra* zie 


Z sądów. 


Obraza £ędsiego. 


Wetoraj XII wydział kiinwskiegn sądu okre- 
gewego bez udziału ławy przynięgłvch razpozna: 
wał sprawę duchownego wai Kałatejewa powiatu 
czebryńskiegn Mitcofana Seredlnakiege, oskarźone- 
ge © bbrarę houorewego Sędziego pszoju Szegto- 
perows. i 

Sędzia skaaał ojca Se edinsklego na 3 ruble 
grzywny za niestawienie aig do £ądu w charakterze 
świadka. Duchowny podał skargę na fędziege, w 
której nazwał postępowanie jego grubiańskiem, 
a samego sędziego — durniem. Twierdzenie to oj- 
ciec Mitrofan metywował w ten spotób, iż skoro 
prawo pozwala na spelacyę i kafącyę, tem Samem 
"dopuszcza, iż tędzia może pepełnizć głupstwa. 

Na sądzie duchowny tłumaczył się, iż nie 


Sąd ckręgowy Skazał go na 35 rb. grzywny 
lub tydzień areżztw ` 


Także pedagog. 


Ten sam skłnd XII wydziału żądu okręgowe 
o rozpatrrył wczoraj sprawę rewirowege Bołdeu- 
i cskarżonego e pobicie la$ką gumewą ucznia 
szkoły handlowej Kalużnyja. 
> Spetkawszy Kalużnyja wrącajątego późnym 
wieczorem de domu w towarzystwie kolegów. Byt. 
enko sapytał go, dokąd idzie, „Idziemy, dókąd num 
się pedobR*—odpowiedział Kilużnyj, za Ce też nie 
zwłocznie otrzymał karę z rąk przedstawiciela wła- 
dzy w postaci kilku potężnych uderzeń laski gu- 
mowej. 
Sąd skazał Bołdenkę na 20 dni aresztu. 


Z teatrn I muzyki, | 


Teałr polski w „Ogniwia*. 


Dziś w Teatrze Polskim niezwykle interesują- 
Ca, wesoła komedya wybitnego autera Zygmunta 
Przybyiskiego p. t, „Wicek i Wacek”, zawsze z go 
rącem uznaniem witana przez publiczność. „Wigek 
i Wacek" jest jedną z najlepszych komedyi cenie 
nego autors. Ubek wielkich zalet literackich ed 
znacza się ona interesującą fabułą, oryginalnem u- 
jęciem osób czynnych oraz niewyczerpanym a pe- 
gednym humorem. 

Przysłowiowych dwóch wisusów szlacheckich, 
wiecznie się ojcu swemu z pod opieki wymykają 
cych, odtworzą Świetni ich wykonawcy: Wieka — 
gościnnie występujący, a zawsze gorąca przyjmo- 
wany utalentowany p Pawłowski, i Wacka—artysta 
i reżyaer naszej sceny p. Tatarkiewicz, Dalszą ob- 
Badę tworzą: p. Kiceruicki (stary Klepacki), eraz pp 
Biskupska, Dunin-Rychłowska, Sachnowska, Ordą- 
żanka, Remska, Oszecka, Gtylewska, oraz pp. Bo 
gusławski, Buszyński, Nawrocki, Larewicz, Lscho- 
wskł, Zbyszewskł. 

Dzisiejsza komedya obudziła szerókie zainte- 
resowanie wśr64 publiczneści, e czem sądzić moż- 
ña z ożywionej sprzedaży biłetów. Dyrekcya za- 
znacza, iż „Wicek i Wacek” jest kemedyą całklem 
dostępną i dla młodzieży, 

We wtorek ukaże ślę doskonała komedya Stes 
fana Kiedrzyńskiege p t. „Gra zerć”, która w £eze-| 
nie ubiegłym cieszyła się nadzwyczająem wprekt 
pewadzesiem. W „Grze serc? wystąpi p. Jan Pa- 
włowski w rali telegrafisty Julka, 


Teatr Seławcowa. „Słemiany kapelusz" Iubiche'a. 


Labiche (1815—1883) obok Duverv'a i Lantan- 
ne'a jest jednym z nejwybitniejszych wodewilistów 
francustuch. 

Chsrakterystyczną cechą twórcześsi Labichc'a 
jest dosadny, groteszewy rysunek działających pa 
staci, ogromna pomysłoweść nierwykłycn sytuacyi, 
praz Szaienie szybki bieg akcyt. 

„Pour jouer cela, il funt bińier les plunches" 
powiada Chartier o utworach Łapiche'a 

I w ien sposób rozumieli swe zadanie wyko 
nawcy piątkowej premiery w ieatrze Szlowcowa. 

Akcyę prowadzono z zawrotną grybkością 
Na scenie panawrł ciągły ruch, a sceny zbiorewe 
były psłne 1orgardyastu i bieganiny Przypuminsty 
chwilamt ekspozycy” kinemaztograt cene T bta wie 
Czy utwory Labiche'a nie były protoiypem i wro- 
rem dla daisiejszych insceni.atozów widowisk ki- 
nematograf:cznych? 4 è 

Dowcip i humos Lsbiche'a dzisiejtzemu wi- 
dzowi meże się wydać zbyt jaskrawym i nalwnyw, 
ale w wykonaniu sartymów teatru Sałowżtewa nie 
tyle może złagadzeno jaskrawość ile błyskotliwością 
wykonania pokryto naiwność. 

Wogóle całość była wybornie dostosowana 
do śtylu i charakteru utworu, : 

Na czelo zespołu wysunęli sią pp. Rodin, Ja- 
Czmieniew, Kuzniecow i Konewałow. A 

„ M. S. 


Wieczór muzykalno-tansczny. 


Na korzyść niezamożnych ucieaic szkoły 
p L Wołodkiewiczowej w d. 21 b. m. w ned- 
chodzący czwartek, w sali kłubu szlacheckiego, 
odbędzie stę wie:zór artystyczny. Iaicyatorowie 
wieczoru dotychezas pozęskali cenny udział pań: 
Netzel Redczyc |f.rtepiao), Wąsowska (skrzypce), 
Ixdepska (wioloączełaj; orsz mają zapewnione 
kilka numerów śpiewy i deklamacyi. 

Koncert zapowiąda się niezwykle intere- 
sujący, a organiz.torowie dokładają wszelkich 
S'ąraÓ, aby stworzyć program prawdziwie arty- 
styczny, a tem samem—ściąguzć liczniejsza za- 
stępy sluchaczów. 

Po koncercie odbędzie sę zabawa tanecz- 


na przy Cźsyjękach jednej z lcpiszych orkicstrj 


balowych. 

Niezależnie od poparcia celu szlachetnego, 
uczestaicy wieczoru będą mieli soozobność spę” 
dzenia kilku godzin na piętuym koncercie i 
miłej zabawie tax eszaej. 

Bilsty są do nabycia w kanc:laryi szkoły. 
(Kuż sieczna 41). 


OFIARY. 


W Mdministracyi „Dziennika Kijawskiego” 
złożyli: 


Ha głodnyeh w QGalicyi: 
Romualdostwa Zmiąrodzcy 5 rb. 

Ra Tow. pom. Giud. Pol. uniworzyt. 
kij.s p. WŁ ILulanicki (pamięci Hull) ro rb. 


Na utogich do uznania Adminietracyi 
„Dalemn. Xt :“ Dyrekcya Teatru Polskiego (jake 
karę artysty S. D} z rb. 

Ha Macierz Cieczyńską: Ku uczťzeniu 
ś.p. Klementyny Stolyhwowej: pp Amelia Tarasz 
kiewiczówna a rb., Natalia Tarnazkiewiczówna u rb., 
Józef Kuszeli rı ih; Zamiast wieńca na grób 4. v. 
Jana Bratkowskiego, zebrano w Burzance: pp. W. 
Chojecki 2 1h., W. Biiiński t rò, N. Czerski 2 rb, 
W. Kalinewski 5% kon, Z. Broszkiewicz r rb, W. 
Słatwiński 2 rb. M, Zaręba irb., S.Postępski r rb, 
H Fedkswict r rb. W. Karczewski 53 kop.. ] Bar- 
clkowsti go kop, S. Kohutniski r rb, K. Jezieraki 
Iro, M Grotuz r rb., S. Woyniłł>wicz 1 rb, F. 
Sterożyński 3 rb, | Sapołnicki 3 rb, P. Michelson 
a rh, R. Kwiatkowski i rb, A. Sskołowaki > rb. 
Petetistkowiż: 3 rb, M. Rudmisui e rb, H. Je- 
Żegliński rrb, S.Raiwański x rb. 


pp. X. 40 rb. 


Niyd. 


| skiego 
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S. Iwastk'ewicz t rb, P. Gliński «1 rb, Olechowski 
x rb, J. Sidorowicz 3 rb., S.O likowski 5'b,T. 
Jacnorzewszl'g rb, S. Szpotnicki q rb, Kozielski 
r cb., N. 5 rb, Mochl ńzki 3 sb, Liniecki 3 Eb. J. 
Białozur 5a kop. B. Bukowski a rh, Bahiński 1 rb., 
J. Kulikowski 2 rb, Hiawaczek x rb, Mzsstycki 3 
rb. J. Bykowski 5o kop, £. Kulikowski 3 sb. 


W P 


ze sportu, 


Porażka sportowców niemieckich. 


Jek donosi „independence Belge“, ne między. 
warndawym matche'u piłki nożnej w Antwerpii 
zbiorowa dtrżynz niemiecka doznała kompromitu- 
jącej porażki. Niemcy wystąpili zegrzuaną pompa 
tem więkaze wrazenie sprawiły następnie icn nie. 
powodzenia. Wygrane drużyny belgijskiej, która z 
aiemiecką o pierwszeństwo wnieryid, wyraża wię W 
stesunku 6:2. Belgijczycy zawdzięczają głównie 
swe powodzenie znakotmiiemu wytrenewaniiu helt- 
Kuper'a drużyny, która brała udział w popišie. 


Igrayskta olimpijskis. 


Sprawozdanie komitetu igrzysk elimpijskich 
igra f. w Sztokholmie ukaraio się obecnie w dwóch 
wydaniach —srwedzkina i angielskim, Wydstki ko- 
mitetu wyniesiy, jak się okazuje” 2,479,4:5 koran 
52 Tere, dochody 2,473,414;, Czyli że deficyt entf 
olbrzymiej imprezy nie przeniósł a i pół karon., W 
ciągu tygednia olimpiady zwiedziła stadyon 199,995 
osob, podczas dnia biegu mararenskiega--18,703. | 

Prezes międzynarodowego kemitetn olinepij- 
skiego baron Piotr de Coubertin porozumiał siłą z 
królem greckim w sprawie urządzenia igrzysk w 
Atenach. Będą one zaczęte w marcu 1gt4 r. Na 
czele biura organizacyjnego przyszłych igrzysk w 
Atenach staje król Konstantyn. 


-DNR 1 Pysk a | 


LIST DO. REDAKGYI. 


Otrzymujemy pismo nażiąpujące: 
Szanowny Panie Redaktorze! 


W numerze 302 „Dzienuika* z d. 15 b. M. za- 
micszczona została korespondentya „4 pod Grepa 
nibowa". 

W dopełnieniu da tej koresvpondencyi uwa- 
łam za stosowne zaznaczyć. że przedsiębiorcy bu- 
dowy mostu, inżynier S. Skwierczyński i ja, byli 
polakami, i źe nie tylko biacia K, z łóh partyą cle- 
śli podlasiaków, którzy zostali wezwani przez nas 
ad sana”go początku budowy, a nie, jak pisze kores. 
pondent, z powodu trudności z dnuynai, ale Í całą 
nasza adm/nistracya I prawie wszyscy majstrowie 
innych fachtów również byli polakami 

Pochlebną opinię e braciach K, i ich partył 
w zupełności potwierdzam, | i 

Prosząć © zamieszczenie tej wzmianki w Pań- 
skiem poczytnem piśmie, pozostaję z prawdziwym 
szacunkiem A 

*"Inż. S. Dziewanowski. 


Pieruszorzędny 


Hotel Saski 


w KRAKOWIE, Sławkowska 3. 
Gruntownie przerobiony i odaowiony. Nowa 
winda — Łazienki — Telefony it. p. 

bygieniczne ulepszenia. 12047 


Codziennie koncert, 
S: BOJARSKI i Fr. ORZECHOWSKI 


EUT TZT ZEKWEW 
Telegramy. 


ja uastaiomówekiy Weny) i Agis! PA 
fer adurs uż], | 
Rzwelacys Matin". 


Białogród (AP). Ogloszenie w gazecie 
„Matin* traktatu serbsko-bułgarskiego wywarło 
w sleraca politycznych przygaębiające wrażenie. 
Urzędowiie zaprzeczają udziałowi rządu serb. 
w ogłoszeniu trakrtalu Z laniem osób 
dobrze poiałormo wanych, wiaiumoŚ:i gazety są 
wiarogodze. Slery urzędowe obojątaie trakiue 
ją ekscesy prasy austro-węgierskiej w związku 
z ogłoszeniem traktatu i pra*widują wielkie 
trudaości dla przyszłych bandłowo-ekonomicz- 
nych rokowań z Austro- Węgrami. 


Sprostowanie. 


Sofia (AP) Bułgarska agencya telegrafi- 
czna donosi, iż mowa Radostławowa, wygłosze« 
na w Plewnie, została nieściśle opublikowana. 
Wobne tego komentarze prasy zagranicznej są 
blądae. Agrzcya bułgarska poczytuje za swój 
obowiązek przytoczyć donłownie trazes Rado- 
stawowa, który powiedział: „Bulgarya nie po: 
winna prowadzić polityki rusofobskiej i wogóle 
nie powinna powodować się zadaą fobią lub 
142 tlstwem, lecz poprostu wina uprawiać ns- 
rodową politykę bułgarską. Powianiśmy być 
popramni w siosuakach ze wszystkiemi morar- 
ztwami i traktując wszystkich z szacunkiem, 
kierować się jedynie interesami wyższymi nge 
szej ojczyzny”. 


Z delegicyl. 


Wisdeń (AP). Komisga wojenna przy d:- 
jegacyi austryackiej przyjęła prekiminarz budte- 
towy miniącerstwa wojny. 

Wisdeń (AE) W komisyi bośniackiej dze 
legacyi austryackiej zrelerował minister okarmu 
Blński stans gospodarczy i kulturgłcy Bośni 
i Lizrcegowiny. Minister skarbu atwiadczył, że 
otydw e prowincye stale ðq. rozwijają Mini- 
ster rozwinął szeroki program założenia i wy- 
budowania szkół elementarnych oraz bud>ry 
kolei żelaznych. Muster nadmienł o przzązko- 
dach jakie czyni w tym względzie sejm bośnia- 
cki oraz dał wyraz nadhiei, że sejn, dzięki 
'obraniu doń człooóków nowej serbskiej parfyi 
umiarkowanej, której postulatem jest wierność 
dyasstyi — będzie bardziej zdolmy do pracy. 
Rząd zamierza obciątyć skarb krajowy opłscae 
niem procentów za kapitały na wykupienie kme- 
tów. Minister zakończył swą mowę zapewnie- 
miem, że Bośnia i llercegowina dadęą sob e sa- 
de z zaspokojeniem potrz:b gospodarczych, kul- 
turalnych i narodowych ludności, Minister nie 
mą na względzie innych celów prócz deb:o- 
bytu mężnej i uczciwej ludności Bośni i Her- 
cegowiny. 


Krytyka mowy Asquith a. 


Lendyn (AP). Leader opszycyi B nar- 
Low wygłos! e Dublinie cstcą krytykę mowy 
Asqaith a. Axcqlith nie miał maadasu do prze” 
prowadzenia home rule'u. 

Powstanie w Ameryce zostało wywcłane 
dzięki zastosowaniu przez rząd miestusznych za* 
sad. Krzywda czynioda Ulsterowi jest jest 
> większa. Masiępnie przemawiał Carsoo 


Nied'i'ls d 
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k óry oświadczył, iż sę nie ziętnie pogrółek 


rząd. 


Z izby deputowanych 


Paryż (AP). Pa mowie Noułsus'a rorpoczął 
krytykę poyczki Caillaux Oiwiadczył on, że 
demokraci nie zgcdtą się na uchwalenie no 
wych podatków, dopoki się nie zg:d:ą na oba 
ry klasy zamożae. Caillsux nie zgybdza się na 
zwolaenie renty od podatku dochodowego, 
zuleca politykę oOszczęlaoś i, kontroli i ref>rm 
dsmokraty:znych, wreszcie czyni zarzut rządowi 
z tego, że ucieka się do opodatkowania fardi 
rzów nabytych 


Z Iriandyi 


Dudlia (AP) Podczas, gdy Boger Low i 
Cusd>n przenawiali w teatrze królewskim, ze 
brat sę przej gmachem tlum kikutys ęczny. 
S Jewau? piesi mnmarod>wa, stao jejzmi i 
k<mieęniami, rozlegały się atreay jerolw:rowe 
Kül rewolwerową zraniono kobietę Truu zbil 
jednego z uezestaikó w zgromadzenia, który wy- 
szędł z teatru ns ulicę 


Ru:h wśrćd hindusów. 


Londyn (AP) Z Kalruty donoszą, iż wy 
dawca bengalski Bznardżi otrzymał anonim z 
materyaiem wybuchowym, nakazujący mu za 
niechzć udziału w radzie wice-króla. Podobne 
listy otrzymali inni wybitni działacze biaduscy 


Niemcy w M łyj Azyl 


Konstantynopol (AP). „DeLttche-Or'eut- 
Bank" zara erza otworzyć szereg filii w Małej 
Azyi Przybęły z Berlina dyrektor banku wy- 
jechał don Samsanu, gdzie zostanie orwarts 
pierwsza f lia. 


Sprawa Ronikiera. 


Warszuwa (AP). Świadek Tłuchowski 
ptwierdza, ił przed zabójstwem Chrzanowskiego 
Ronikier potrzebował pieniędzy. Rządca mają!- 
ku Ronikiera Sławiński cświadcza, iż okazany 
paltot, po którym niektórzy świadkowie poznali 
Ronikiera służył mu za szlafcok. Wobec ujaw- 
nienia nowych okoliczności prokurət r wszczął 
starania o wezwanie dwóch nowych świadków, 
mających stwierdzić, iż w dzień zabójstwa Roni- 


kier kupił bukiet fijotków w należącej do 
nich kwisciarni i posłał go do meblówki Za- 
wadzii-go. Właściciel sali bilardowej przy 


ulicy Marszałkowskiej oświadczył, iż według pc- 
g'ozek do pokojów umeblowanych Zawadzkiego 
uczęszczali uczniowie szkół prywataych, w je- 
kim celu niewiadomo. 


NŃows statki rosyjszie. 


Petersburg (AP) O g. ro-ej zrana w 
warsztatach putłowskich miał być spusvzczeny 
na wodę statek „Wołthow* rIrzeznaczony do 
wyławiania zatopionych łodzi podwodnych. Na 
uroczystość przybyli przed tiwiciele minister- 
stwa marynarki z wicemiaisirem Bubnowem ps 
rzele, prezes komiryi obrony państsoaej ka. 
Ssząchowskoj i posłowie do Dumy. Po nabo- 
żeństwie dano sygna! do spuszczenia statku, 

Statek ruszył i w cłągu 3 minut p. suwsł 
sie naprzód, potem jedcak utkuąt i inue statki 
ri: mogły go już zruszyć z miejsca, Wobec ta 
kiego niepowodzenia uczestnicy uroczystości 
przeszi!i do nowych warsztziów putiłowskich i 

"tam wiceminister Bubnow wraz z wyższymi u- 
rząlnikami dokonał uroczystego aktu rozpo- 
częcia budowy kreżowników: 
kow", „Admiiał Spirydonow* 
ców. 
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Różne. 


Rzym (AP) Na prezydenta parlamentu 


l wybrany został kandyd:t rządowy Marcora, któ- 


ry Gtrzym=ł 304 głosy Socyalista Prampolini 
ctrzymał 81 głosów, 4 wyoranych wiceprezye 
dentów parlameiti maieży do partyi rządowej 

Lm dyn (At) „Diity Tei“ donosi, iż 
Włochy zskupiły dreauaought brazylijski „Rios 
de-Janeirc*, budowany przez Armstronga 

Biał gióa (AP) Przywrócona zostala bez 
pośrednia komunikacya csobowa i towarowa 
pomiędzy Bisłogrodem i Salonikami. 


È ostatniej okwi 


Niszadowclania w armii sarbskiej. 


Biełogroód (Wł). Ostatnio ogłaszone awan- 
ac w armii serb kiej wywołały ogromne pieza- 
dowolenie w kołach oficerskich, Pięćdziesięciu 
kapitanów podało ministrowi wojay protest 
przeciw pominięciu ih w awansie. Więtszość 
zażądała dymisyi. , 

Sprawa reformy wyborazej. 

Wiedeń (Wł.) „Nsue Fr. Prese" za 
mieszczą pogłoskę, że rusini zaniechaliby żądań 
swych w sprawie składu wydziału krajowego 
wzamian za iaae kompensaty. Posłowie polscy 
cświadczyli, iż możnaby sprawę tę przedysku- 
tować. 


zeza 


Lwów (Wł) Zjazd 100 delegatów związ- 
ku stowarzyszeń powziął ważie uchwały eko- 
nodmiczne. 


Zejście w Saverte. 

Berlin (Wł.). Z powodu poaownych zajść 
w Ssvėrne wniesiono do parlamentu drugą ia- 
terp:lncjgę, która podpiesli alzatczycy, centrow 
cy i poiacy. Władze wcjskowe w Savć-ne za. 
rządziiy surowe ślidztwo 

Paryż (WŁ). „Opinion* donosi, że rząd 
francuski zśprotestwował przeciwko obraźlia e» 
mu wyrażeniu porucznika Forstuera u armii 
francuskiej 

$avć na (Wł). Da. 15 b. w. ponownie 
miały miejsce burzliwe Sceny. Z grupy mło. 
dzieży, przechodzącej w pobiiżu mieszkania pc- 
ruczniką Forstnera, gdzie stało kilku cf cerów, 
dały s'ę słyszeć obrażliwe okrzyki pod adresem 
Forstnera Jeden z oficerów wezwsł warię, któ- 
ra Oczyściła ulicę. Dokonano licznych areszto- 
waó, w tej liczbie kilku urzędników wydziału 
sądowego. 


że źlązka. 


Barno (Wi). Wedłuz doniesień gazet, 
wladze cieszyńske zamierzają wydaiić z okręgu 
cieszyńskiego kilkuset robotaików z Krolestws, 
uzagadniając to zarządzenie wzrostrm prze- 
stępstw. 


Zmiana amb :sadora. 


Białogród (W!.). Ambssador austryzcii 
baroa Ugron doręczył królowi hsty odwołujące. 
Następca jego Gies'l przybywa w ciągu tego 
tygodnia, 

Sprawa traktatu tajnsge. 
Wiedeń (AP). 


Gazety uważają za nader 


„Admirił Bute-| goniosią audyencyę króli Ferdyasnda u cess- 
torga dowe | rzą 


Franciszka Jozefa w dniu r4 b. m. Nie- 
wątpliwie Ferdynandowi zależało na tem, aty 


D Z IRR M 
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dać wyjaśaienie w sp awie traktatów tajnych 
i zmniejszyć wrażenie u.emre przez te traktaty 
wywoiane. 

„Reichipcst* w artykvle zatytułowanym: 
„Szkret resyj k ej mobilizacyi próbnej* przytacza 
wiądomości ctrzpmane z miarodajaych źródeł 
tułgarskich Artykuł zawiera oświadczenie, że 
podczas audcyscyi w da. 14 b m. poczynione 
były wszelzie niezbędae wyjaśnienia i dzięki 
temu zostały załasgcdzone rozmaite nieporozu 
mienia. Ga:eta daje do zrozumienia, że Baga- 
rya była zmuszona do zawercia konwencyi wc- 
jeanej środkami niezwykłymi 

Inspirator intelektualny traktatu  skiero- 
waneg> przeciw Austryj, a który żądał nstych- 
miaSiuwego ckazania mu kopii tego traktatu — 
stara nią obecnie odegrać rolę niewinaego. Hi 
sterya wypadków, poprzedzających zawarcie 
tej umowy, jest zarazem bistsryą mobilizacyi 
wojsk rosyjskich na granicy galicyjskiej i ru- 
muńskiej. 

Podpisanie traktatu przez króla Ferdynan- 
da jest zaledwie epizodem, ostatecznem wyo- 
strzeniem oręża, jaki kuto przeciw Austro-Wę- 
grom w związku bałksńskim. Związek bzłkań- 
ski był przygotowywany od czasu mowy byłe- 
go min'stra Izwolskiego w Dumie w okresie 
przesilenia aneksyjnego. Gabinet Malinowa zmu 
szony był do ustąpienia wskutek poczynionych 
przezeń usiłowań zbliżenia się do Austro-Wę 
gier. 

Miejsce jego zajął Geszow kierowany 
przez Danewa i Todorowa Danew znajdował 
aię wszędzie, gdzie trzeba było wykonywać 
wakazówki Rosyi. Spalajkowic i Danew co- 
dziennie naradzałi sią z ambasadorem rosyj 
skim Niekludowem, który koniec końcem groził 
nawet losem Alekaandra Battenbers:'iego. W 
ciągu dwu dni traktst „leżał 
Ferdynanda Nie kró! zawarł ten traktat z kró 
len Piotrem przeciw Austro-Węgrom, lecz bp? 
ou wymuszcny przez rząd konstytucyjuy. Na- 
wet minister wojny Nik forow nic nie wiedział 
o traktacie. 

Dnia 17 września wydzł król Ferdynard 
rozkaz mobilicacyjny. Jednocześnie wydany zc- 
atal rozkaz o mobilizacji psóbnej w R:syi Dae 
lej gazeta wzmiankuj: o mowie miiisira Su 
chomliaowa w petersburskim klubie automobi- 
jowym, w któ ej to mowie minister groził wiel 
ką wojną w razie najmniejszego wtrącenia się 
Austro-Węgier do spraw bałkańskich. Grzeta 
oświadcza, że cały związek bałkański nia odwa: 
żyłby się na rozpoczęcie wojny z Turcya, o ile- 
by Rosya nie przeprowądziła mobilizacyi Na 
zakończenie „Rsichyposts zapytuje: „Czyż za 
to wszystko można czynić odpowiedzialnym 
«róla Ferdynanda? * 
` „Neues Wiener Tageblatt". wobec rewe- 
lacyi „Matins nawołuje Fzancyę do naprawie- 
nia alego, jakie sprawiła Austro-Wegrom, skie- 
rawana przeciw nim kampania dziennikarska, 
gdyż obecnie Francya powinna uznać, że nie 
Austro-Węgry spiskowały przeciw Rosi, a od- 
wrotnie, Austro-Węgry były przedmiotem in- 
tryg; Francya zaś, me wieczic o istnieniu trak- 
tatu tajnego, nieśsiadomie popierała politykę 
groźną dla pokoju europejskiego. Wrogi stosue 
ark względen Auatro: Węgier nigdy nie przy. 
aosił szczęścia Francyi. 

Səfa (AP), „Weczerna Poszta* ogłasza 
list, jati wystosował do smbasadora r. syjskie- 
go Niekludowa Scfronij Nikow, który wygicsił 
duis 25 października w klubie wojskowym od- 
czyt o przyczynach porażki Buizaryi. List ten 
zawiera tę samą myśl — że Rosya odebrała 
Bułgaryi wszystkie jej zdobycze i cddala je 
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w biurku króla! 


«wym nowym protegowanym — grekom i ser 
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B :lgarya splacila tem diug swój za uwol- 
a'enie i dziś wolna jest cd wszelkich zobowią- 
zań Au'cr zæraca sie do ambasedcra, jeko 
do jednego z rosyjskich działaczy polityczaych, 
którzy uczestniczyli w tem powtórnem uwołnie- 
aiu Bułgaryi od zobowiązzń moralaych. Cie 
szą” mię z porażki, która dała Bałgaryi możneść 
zasłużenia sobie na prawo zu, €iaie samodzielaego 
istnienia, pociesza sę autor tem, że krew 
tysiąca ofiar spsda nie na Błgaryę, lecz na 
tych, którzy gwaraotowali traktat kłamliwy 
z powziętym z góry zamiarem złamania jego 

Wiedeń (Wł.) Prasa sądzi, iż wybory do 
sobrana tulgarskiego skończą się znacznem 
zwycięstwem sironników cara Ferdynanda i 
rządu Zaledwie ł/, będzie zwolenników związ- 
ku bałkańskiego. Zmiana kursu w polityce buł- 
garskiej jest prawie wy ątzoRa. 

Sofia (Wi). Minister soraw zagrsnicz- 
aych Gennadiew zjechał do Mustafapaszy na 
konferencyę polityczną z tureckim ministrem 
spraw wewnętrznych Talaat bsjem. Po skoń- 
czonych wyborach Gennadiew wyjeżdża do Pe- 
teraburga dla wyświetlenia stosunków Bułgaryi 
do Rosyi. 

Sprawy sporne zostały załatwione. 


Hejny zepis- 

Kalisz (Wł). Prezes miejskiego Towa- 
rzystwa kredytcwego i straży ogniowej p. Emil 
Repbaa ofiarował 290,000 rubli na budowę 
gmachu szkół elementarnych i 300,000 rubli na 
budowę szpitala. 


Z Koła Polskiega w Radzie Państwa. 


Petersburg (Wł.). „Wiecz. Wr.* donosi, 
ża na prezera Kola postów z Królestwa Pol- 
| skiego w Radzie Państwa obrany został Wie- 
| lopolski. 


Sprawa Flstrowa. 


Petersburg (Wł.) Z powodu rezultatów 
F4'edztwa, przeprowadzonego w sprawie Pietro: 
wa przez komisyę wszechwydziałową, Ruchłow, 
jak donosze, wystosow:»ł do Sszonowa liat, w 
|stórym cznajwia, że wszyscy fuokcyonaryusie 
kolejowi, których wina została podczas śledze 
twa stmierdtona, będą surowo ukarani. Sazo- 
nowa list ów zadowolił Ministerstwo spraw 
wemnęirznych nie daje żadnych wyjaśnień w 
sprawie wykroczeń żazdarmów. 


Z komisy! parłamsntarnych 


Petersburg (Wł). Komisga ośsiaty przy 
jęła wniosek o udzieleniu kowieńskiej szkole 
bandlowej zapomogi jednorazowej w kwocie 
12,000 rb. i corocznej subwencyi po 5,000 rb. 
Przeciwko projektowi występował nacyonalista 
Ławrow, który zsznaczył, że w szkole pobiera 
nauki 45 żydów. Í 

Petersburg (Wł). W komisyi rorpatrują- 
cej projekt ustawy prasowej odrzucono wczoraj 


Ain — ko 


większością 12 głosów przeciw 9 artykuł 66 
projęktu. Obszerną dyzskuzyę wywołał artykuł 
67 o natychmiastowem pò wyjściu z druku 
przesyłaniu komitctowi prasowemu lub inspzk- 
torowi egzemplarzy wydawnictwa, Oraz o prze- 
ilustracyi na 24 godz przed wyjściem 
z druku. Opozycya gorąco protesiowała prze- 
ciw temu artykułowi, wskazując, iż przyjęcie 
jego równoznaczne będzie z wprowadzeniem 
cenzury prewencyjnej. Wiąkszością 13 głosów 
przeciw 9 głosom opozycji artykuł został przy- 
jety, odrzucono jedynie ustęp o rewidowaniu 
prewencyjnem ilustracyj. 


syłaniu 


Artykuł 70 o cenzurze cerkiewnej przys 
jęto. 

Petersburg (Wł). Komisya interpelacyjaa 
przyjęła interpelacyą lewicy o zamknięciu zjaz- 
du subjektów w Moskwie 

Petersburg (WŁ). Minister rolnictwa za- 
żądał zwrotu projektu utworzenia funduszu mes 
lioracyjnego dla ordyaacyi w Królestwie Pol- 
skiem i na Rusi. 

Projekt ów niedawno zostął odrzucony 
przez komisyę. 


Proj kt szmorządu w Król. Polskłam. 


Petersburg (Wi.. „Więcz Wr." donosi, 
że jakoby projekt samc rządu wiejskiego w Kró- 
lestwie Polskiem ma być rozpatrywany w Ra: 
dzie Państwa w najbliższą środę Jednakże ko» 
ła dobrze poinformowane zaprzeczają tej wia- 
domości, twierdząc, że dziś wogólę jeszcze nie 
da się przewidzieć kiedy projekt samorządu b3» 
dzie rozpatrywany, w każdym jednak razie nie 
stanie się to tak prędko jak komunikuje „Wiecz. 
Wrem *. 


Giełda Peterzburaka 
Dna 1G listopada 1943 5 
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kale sony, kamasze 


kuriki, pełery- 


„MATERNITE” 
Prywatny Zaklad 
Akuszeryjno E Ginekologiczny 


Z. Eadelmana U, Gsldbergn 

J olaskiego S. Jancze wskiego 
w Warszewie, Gl. Boduena Nr 5, 
Oołata dzienna od 2 I pół do 8 rub. 
Informacyi udziela Zarząd. 12008 


i-szy Kijowoki Handlowy 


Zelązek Kobiet „Progress“ 


Poleca odpowiedzialne: kasyerkie 
buchalterki, stencgrafistki, nau- 
czycielki, bony, kiucznice-gospa- 
dynie, panny sklepowe, Zaprasza 
panie do wstapienia w poczet 
c:łorków. Zarezd awią:ku 23- 
twierczory przez Komitet Han- 
dlowy. jnfarmaty: W.-Włodzi- 
mierska 45 m. 4 Na prowintyę 
za o:ł. 4-ch 7 kop. marek. 

Potrzebne dwie freblówki polki. 
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Ważne dla Milusińskich! 
„Genre Taiileur" 


dla chłopczyków i panienek. a tak 
że wierzchnie ubrania są wykony- 
wane 1iylke przez krawców, pod 
kierownictwem zdolnego krojczego. 


K. Majkowska 


Prorezna l8. 12010 


TPF uers RACHUNKOWE 
zndydsta 

nauk nama W. Ktuszewszlego 

Kijów, Puszkińska10, tel 28-64 

St:łe prowadzenie 
rachunkowości. Bi- 
lansy. Spruwozda- 
nia. Rewlzye, Eks- 
pert. Tłómaczenia. 
Przep's na maszy- 
nach. Uzyskiwanie 
kredytów meliora- 
cyj. 1 innych, Po- 
rady w sprawsch |likwi acyi ma- 
jątków udziel. ju yskonsułci biura 


JAROSŁAWSKEE | ZOSTRCHSKI 
Jong 
BAKOŁCYUWA 


G. 
nrenzuzatyk AR. 
Tylka co otrzymane różne płótna, 
bielizna stołowa, pańczochy, skar- 
petuj, kołdry, bielizne męska, błę- 
watne towary fabr. Morosowa, 
firauri, uul, nakrycia tiulowe 
i peleryny. Szwajcarskie i rosyj- 
skie bzfty, a także resztk! ory- 
i giosłnego Jartziawskicgo płótna 
na poszewki, męską, damską bie- * 
| lizne I resztki baftów nejlepszych 
| fabryk. Ceny fabryczne bczwa-; 
| runkowo stale, 


INTELIGENTNYCH. 
ODPOWIEDZIALNYCH 


altrt 
Pęd Otrzymano metalowe PRACOWRIKÓW 
zasłony do pieców i bojga płci poleca bez kosztów 
kominków. 7221 pośrednictwa 11594 


sportowe 


Czesko - Rosyjskich mechanicznych 


GRE 


RLE 


W- Wazylkowska I3. 


Se kop. = ajątłek z rezydenyą pańska, ka- 
rk > Re M a an wodrciagani odse pa- 
u » 50 rowany, okopsny, ck<ła 2+0 morgów, 


duży 
budynki g”spndarcze nawe, 
nenta żywe j martwe, 10 w 
kolei, 3 od noe'tv i telcz"af" 


257. 


poczt. Ł7. 


cegród owocowy dochodowy 


rema- | oddziału pośrednictwa dla udziała 
iorst od w pracy. W;magene poważce re 
a Wia- f<reacye. 10087 


domość: p. Krasne, Podole skrrvnts 
12004 


Filja Axe, T-wa Ros. Fośr Handlu. 


Diejatiel' 
n f J 

z kapitałem 300C00 rb. przy niem 
Kij: wssis Biuro misraicz» 
leśne z kręślarnią. 
obsta!tuskt s dret'iny 
s'ecyalności. Paezukiwnni S4 
energiczni zd.lni agenci, peśre 
donicy za prowizyą na prawiucvi 
Sprzedzje sę terminowo na w '14b 
wielkie lasy, partye maieryzłó 
leśnych, sosny, dęby. Są co gb:ze 
dania na dogodnych warunrach ro- 
zmatej wielkości majątki. Poszu- 
kiwane są pieniędze na hipotrkę de- 
mów i majątrów. Wobec rozsze 
rzenia operzcyi oddział k jowski po- 
szukuje entrgicznego wspólnika do 


przyjmvje 


Kreszczstyk Ne 14 m. 3, 


telefon 359. 


Warszawskie Biuro 
Mosk. Związku Giołdowego 
pracow. oapowiedział 


Warszawa, Świętokrzysa 3 
E —<zaa=” 


7 k. śledzie 7 k. 


sr6lewskie twieżera polewu ma- 
łegejsre, T Lep stuk: Bryndza 
20 k. funt. Megznzyn Waalske 
na W. Wasyizow R. 1865 


00 
M0 rządy bSZCzZEJArK. 


dsje Magaz'n; K jours  Cenfr. 


12108 


Magazyn Obuwia 


Czysty, pszczelny, miody 
do picia i pierniki, przy- 
ep ze- 
T wa 
Pszczelarskiego. W. Żytomierska 6 


Iski 
Paktaa Drzewa opałowego 
J- POŁUJANA na Przystani 
Nabiereżne-Lugow. 17. Telef. 22-82, 
Ceny nain. ‘Drws BO TR 


Hist. poteki do sprzedania, 
gub. pedolska, pow. Latyczowski, 
555 dzies. dobrej ziemi, na wygod: 
nych warunkach. Zwracać się do 
biura „D. H. Nieczuja-Wierzbicki 
i Brzeziński”, Kijów, Pnszkińska 11. 
od godz. 12 — 4. 11878 


Do sprzedania simental. 
Cera 100 rb. za sztakę, poczta Fel- 
sztyn, wieś Chmielówk+ podal. gub., 
Sobiesław Modzelewski. 12053 


De sprzedanie fortep'an gabi- 
netowy, dobry. Ulica Taras»w - 
ska Ne 2325 mieszk. 17. 12080 


pass uis 15—17 tysięcy rb. ppd 
pewną 2 gą zakłudnę. Lybed zito- 
Włodzumierska 10, Kramer. 12158 

wishes če 


English lady mi place Ju 


nuzry 1914 

In Kijów or ensirecnment Excellent 

ceferences. W.-W asyikowska 25—10 
1 


5056 
Engl sh lady 


wishes to g ve english letsons exce- 
lent reiereaces.  W.-Wasylkowś: a 
25 -10. 1208 


12 krów pół 


PRZ p 
l ge od rolek, pietnastelerci. 

praktyka w dusych prajątkach, 
z powsźnemi referency*"l, ; poszt- 
kuje posady. Kijów, M.-Podwalae 
15-1% Medyński. 12097 


m 
roteligentoa młoda osoba peszu- 
I kuje oripowiedniego zajęcia. 6 kiss 
azv, bendi, jezyki teoretycezn'e. Ale- 


zsandrowska 79 m. |, Srypagska, r 


anna do biura 
Potrzebna A, znaj. jęz 
polsk. i rosyisk. Piśmienne oferty 
w obu jęz stładzć w Admiaistczcy| 
Dzien. Kii“ pod D. R. K. 12165 


udent poszukuje lekcyi na wy- 
jazd. lwańki, kjow. gub. dla 


Piotra W. 11076 
Myozki symentihale i Sszwyce 


U czystej krwi, róż”. wieku nie 
drogo £ą do nabycia w Helenowiec 
kiej Hodowli bydia rasowego, 

N. Chanenki (3t, Motrowicłówka koie. 
P Z3 1118i 


Z YZ 
guzy": ud.tełuna, sk ńczyłam krs- 
kowskie kon:erwatocywm Wia 
dowość: Lewandowsia Nr 24 m 
dla Z K. 11990 


Biuro Rachunkowe Ro! 


= rzy Podo'skic= Tow. 
nieza Rolsiczdin w Wienioy 
cera stełem prowac-eniem raha- 
kowości w gostoda :twsch roloyı b, 
załatwia wszeliie sprawy wch duą 


-J 


Jaua Stańkiewicaa poleca obu-|ce w zakres rachunkowości rolnej 


wie męskie 


własnego wyrobu, W.-Poiwaina 1 
12113 | Cenniki i taryfę wyszłi się po 


dams ie i dzecinne|j posiada na skladzie zapas ksią:ex 


i formularzy do rachunkowości. 


tnie. ai 


lek, Fupdukiejowska 26 (w podwó- 
rzu, MENU I. Zupa jarzyno- 
wa z pierażkami If. Lięsi z buracz- 
kami. Pieczeń z chrzanem. Szny« 
ce w sonrie grzybowym. Kotlety. 


IM. Ryż z sosem  szcdowym. 
Jabłka w cieście. 
Kartofle. Buraczki 11593 


Rządca-ekonom, 


długoletnia wszcchstronna praktyka, 
dobre świadectwa, poszukuje po- 
eady od pierwszego stycznia, Wia- 
domaść: Szepetówka, wołyńskiej gvb 
Poste-restante J. K. 12157 


C z E; 
AAA) Biuro „Załęski, Wio- 

dzimierska 1, Warszawa, 
Świeżo przybyły: Alzatka mloda 
francuski; fraacuska 17 letnia Szycie; 
druga 2 letnie świadectwo; 4! lateli- 
gentsa z angielskim; Angielka do 
bry niemiecki. N emka azkota gos- 
Frebianki i wychowaw- 


podarcza. 
12159 


Czyni. 


m z ë 
Krażocwa; praktyka w warszaw- 
saich i zagranicznych pracow” 
niach, przyjmu,e zamówienia na suk- 
nie po ccnach nizkich. Lwowsrą 
39 m. 5. 12184 


poenR |. 2 R im kB 
poszukuję posady do zartądu do- 

wew, ziam Stycie I krój Wio- 
nica, Mikoisiowski-Prospekt 78, Cho- 
łyńska dla Z Z. 11179 


MR A a r 
arszaai:nka przygotowuje do 
g:knFzyum, franc, niem. Kem- 
plety lit, hat. pol. Żylatska 41 m, 
368 ad 3 —5 12173 


OTON SWR T PR ANR RZA RARRZERZZNCZZZYECA 
gia: Belak prayimaie od stycz- 

' na kondycyę  Foczta Lubąr 
Wołyń, A. Rcgowski 12186 


| OOO aa A 
pe wynajęcia 3 pokoje z ogrre- 

w'ri.m parewem, oscbne wejście 
Ironiewe Odpswiednie dla biura. 
Kreszczatyk 27 w. 9 12470 


| [M 
Kupuję na ekspert 
zboże, N+aierna, mąkę, otręby, ma- 
kuchy, krcchmai, susione płatki 
ziemujsczane, cykoryę i t, p. pro- 
dukty. L. Mikul+ki, Lubicz gub 
plocka, Alrksandrów pogr. gub, 
warsraw., Leibiisch— Thorn Nierecy. 

12178 


SANIE 
w wielkima wybo- 
rze M. Wassaill- 
tim. Kiiów, Kreaz 
czatyk Na 9. 12176 


Mohylów— Podolski 


Pranumsrata | gprzydaż detaliczna 


„Dzienaiea Kijowskiego" 


w Cukiarni „Frangois” 


p. Uznańsziegaa 


D Z2 IE AN ANIK KIJO W 3 RI Niedziela, d. 17 (3d Hstopada r9t3 r. M 3>4 


TYT" ui Pod! la ta > LÍ 


AOA ZEPBRACIA JABIKOWOOY IENS | | 02 aiani ET 


zah 


E D - Pa) | 
ŚJ zd DOM TOWAROWU-KONFEKCYJNY ah IE | A os „kę rę yw | 
ZAWIADAM AJĄ O NADEJŚCU DO KE PEM. 


WSZYSTKICH „DZIAŁÓW MAGAŻYNU 
WIELKIEGO WYBORU NOWOŚCI NA 
.P.Ę NE I FRAKTYCZNE 


tyb] ju instak 


KAFKI 


edicao PRADY 757. 


PODARKI GWIAZDKOWE iie SCUGKERT i S-ka 


CENY OTAŻYJNE 
12135 o o o o o o o o o Kijów, Puszkińska Nr 6. Telefon 78. _  — č  — — U75 Oo w, Puszkińska Nr 6. Telefon 78. 11715 


EEE E Ea | Rank Piegi, pryszcze, wągry pryszcze, wągry 
mokre i suche liszaje; 
„ swędzenie, krosty iwszet- 
\ kiego rodzaju nieczysto- 
ści skóry leczy i usuwa 
najradykalniej rozpowszechnione i u- 

znane przez powagi PPA S 


MYDŁO ks. KNEIPPA. 


SPELYALNY KATALOG GWIAZDKOWY VVYLYŁAMY NA KAŻCE ŻĄDANIE. 


WYSYŁKA PRÓB, KATALOGÓ 7 I ZLECEŃ PONAD 12 Rb. — BE:PŁATNIE. 


Bziysiuje A 
od toku JS 


ERART TAAK ESTE 


Ruz., T-wa 
RUDOLF MÜLLER” 
KIJÓW 
Zplańsanka Mas 
f: okato H-Fssyfkowzkiej 


ż> E  00JBKOWAI akowans da Ggrodiez. NM z: 


RA 


lanami klódkami 


60 30 silne traktory. a = (W. IL UL |. } ii | 


N 


Di 


182 
m2 A 


Depanza 
Dratini, 


Tolofon No 383 


Wóz żelazny ze skladanemi Si 


£ E RRESZCZATYK 22. 


WYŁĄCZA! REPREZENTAŚCI PIERWSZONZĘDNYCH FABRYK. Pens yonağt „ski 
Towarzystwo Rumely 


Powietrzne elewałory, Zakopane, ul, Krupówki. 
składające siomę przy pomocy I robotnika, pod nowym zarządemt oraz stałym nadzorem lekartkim na miejsću. 
Wilia gruntownie odnowiona, — Meble, łóżka, pościel nowe. — Pokoje 


s GB słoneczne z pięknym widrk'em na góry. — Karytarze o — Ka- 
Ruston, Prostor & Dena poci ua Ra en Gog ony 
; 1 1 


parowe zbożowe i koniczyrowe. PRAWDZIWY HE OKSIL 
. PH f, 4 iki i ye : es 3 Ą 
Jedyne traktory opala'ące Sę czerwoną nafta inajtedg” / produkt), Z wielliej liczby trakt rów Majda $acki e daS A m4 w v, o = Jee 
jedynie p„OIL-PULLS został pochlebaie wpró:noĘiy przez Biuro mechaniki rolniczej w spe- cze do buraków i zboża PATRZO BEZ CHLORKU, 
cyalnem sprawozdaniu (sprawozdanie ze spostrzeżeń, rob onyt h podczaa ekskursyij, nad pracą / TĄ FABR. MARKĄ BEZ SODY 
. ~ 4 


| Motory uaiiowe stałe i lokomobile no» 
Perkum: i ide > : 
wó-ulepszoae, ekonomiczne i prawie : 
bêna Aka WAŻNE OSTRZEŻENIE! 
H Wirówki an- ; ieli z 
t > 14 u „ Z powodh wielkiego zapotrzeb. 
ŚŚ. m Lister % Cag: gielskie do OE R. 


mleka, łatwe do użycia, lekkie w ruchu, wy! xne rabia atykiety Ą PR TER 
i A b * zwracamy uwagę kupujących i pro- 
w działaniu, pięknej formy. simy żądać go wszędzie tylko z 


m Ja Wolski i Sp. SAP Ear narka sS UROTAT". ra 
nowe. Połufajowo-Ruskię Waterzysiwo Handiu Towaranfi Apłecznemi. 
Uhampion maszyny żuiwne. i 
=! z b r Samuegelsor R 0-8 waice młyźńskie. |Skrad maszyn, narzędzi rolniczych, nawczów 

| 50 Ogierów Reproduktorów sztucznych STANISLAWA TARGONSKIEGO 


z; Busrynse posiada: pługi, brony, siewniki, -wizlnte, młynki, tryjery, ma- 
. . - sk A e | 4 d : 4 . Sieczkarnie w)al- ga yn p 6: p gi, y, 4 łyn yi ry, 
Czystej krwi angielskiej, Asglenormandó z, Bulsnerów, Norf.lsbretonów i Perszerorów oraz kiika : Benthalia, Uuiaytow tryny żniwne, kenne miotas- Przodstawicielstwo: na gub, 


t aktorów ro!niczych na południu Roszyi) jako najracyonalnicj i z najlepszego materzału zbu.o- 
wana MAS yns. 


BEZ MYOŁA 
SAñ PIERZE 
BIELIZNE 


PACZKA 
20 kop. 


Traktory mogą być ogłądane przy nas:epi jicych słacyach: 


0 Bała Cerkiew P Z. 

2) Bolendry i) 

3) Wapnlarka s 

4) Koziatyn I przy wielu innych starya h. 


i ć z ? i i eikacze nje i 
dziesiąt kleczy impoctowsnyck, wierzchowych i zaprzęgowych na sezon kopulacyjoy sp'ow adzi} aka 44 WĄ ży = podalską 


k Tałttkersali< 12110 ma i Rebera. obara], | (286 7 zwa geni 


* powietzznymi elewatoremi ds stomy, maszyny do budowy dróg 


Cieszące zie uznaciem: Ekstyrpatory, kultyważory „Atamas* zriutowych, z akdy parowe itraktory benzynowe, pługi parowe 


uzygacze do par cai oaz zutomobiie. FOWarzystwa Akcyjnego Ta- 
mu bdii © w S F | tami o/az zutomobDile). r 
af aloa e, ŁA NEJ FABRYKI. ieusz Kowalski I A. Trylski x. irstosaiti wiekacze 
` do okopowyżh Bawmforda, najnowszej konstrukcyi kultywatory sprężynowe 


j„Siązek”, udoskonalone wały- ugniarac:s Campbella i wały-ryngle z pierś 
cieniami z 2-ch Cenniki na żę” Cany wskazane w katalogach 


M. Kon:pnicki i W. Cybulski. Warszawa, Trębacka Nr rr. Litewska Nr 3. 


xi pa Ro Kas mie Sinek |: 1% z sx BES Dołów złożonymi). danie z wyjątkiem wyrobów 
Pr Tm „ NA ". } agg śą ebliczone franco pok: stierokotorowej Kolei 
Maszy ny do p! zyrządzania paszy ES imin edbierajączyo. Adres: poczt, i telegr. Rachnyi 
. i 
229 aa mig j sg > „A Gigi | WARSZAWSKIE BIURO 


 Melioracyi Rolnych 


inżynier R. Słodolski 
| przeniesicne zostiło do miasta Równe woł. gub Biuro iataieje od 1890 
Pranu, wykovywa wszelkie roboty w zakres mcelioracyli rolnych i wodnic- 
itwa wchodzące. Adres: Równe, wol. gub 9500 


Sieczkarnie, śrótowniki Rapid zwykłe 
lab kemma- wane z gnictowaikami, siekacze; 


5 TN J rozdrabiacze do |Proszę się przekona czaje wyg Kijowie" polska 
Wszelkie Chirurgiczne a) Lwa A Ferbiarnia i pralnia chemiczna Bogactiego =; 


J | roleċca swej: srecyaloe f roowanie damtkich Sukien, męskich ubrań bez 
j pracia we wszyskich mosnych kolorach f-rbami trwałemi. Specyalnie 
|) chemiczaie uczyszcza, pierze, damskie suknie balowe, spacerowe, męskie 
* wszelkie ubrana bez zapachu i nie tracą połysku i fasonu. Możliwie 
uajtaniej. K. Bogacki. 11543 


Chiński magazyn herbaty 


T. L KOMAROWA 


Kreszczatyk Mi 48. 


Sprzedaż detaliczna po cenach hurtowych: 
I'opowa, Gubkina, Kuzniecowa, Perłowa, Bot 


Herbata kina, "yoona Diementjewa i in. firm. je- Kawa 


(ETER PA. drożej, mż jane; gorsze í 
U UKE wyroby. Dła'ego radzimy | 
NĄ an olnikom ne kupować f =j; 
| -Aà byle czego prz-d obejrze- $“ 
| pasa, | niem u nss (Miodowa 

£) w nos j w'elżiej bali 


STAŁEJ %YSTAWY 


WYROBY GUMOWE 


Biblioteka pamiętników wiele pos wies” sy ET "IR WIALNIE onie CLAYTONA. 


. LJ 4 s L4 
Biblioteka pamiętników obejmie obsz: Calej dawnej Rzeczypespolitej Polskiej F 11107 yny magazyn w Kijowie, gdrie 
| jest palona i mielona za | ocz ma- Holenderskie lep- 
szyny elektrycznej w obecności kupu- 0 szych iirm od 1 rb. 
iacego. Surogaty wlasuego wyrobu 20 kop, 


TNP a H PŁ irik yi n 
Biblioteka pamiętników góra miecz Pray pzy! eta w etmiedenia dnlehen UJ OWA n EFORM A- GOSPODARZ“ 


uajprzakiyczniej u ządz me, pasoją najszybsiej i najdłużej trwają PJ 


herbatniki, karmelki, cukierki awocowe 
ZĘ 0 à iin. Wyroby cukiernicze: G. Bormana, Siu i S-kl. 
9 Kromskiego i in. lepszych firm. Zawsze świeże, 


PRE k i ibA każdy pamiętnik spracewany będzie przez jednego z najwy bitniejszych his 4 
nAi l k 7 czenycć iski yi noA kia Z SORTOWNIKI, DO ZIEŃ*IAKÓW, PLOZZKI. Pp. kupującym herbatę, kawę, roby cukiernicze, kakao—dodaje się pre 
c iote â pamiętników teryków | uczenych pois ch I opatrzony treściwą przedmową. A Si e 3 T z wię wyboru wspaniałych RED s T na kta- 
——— niki i opisy Armo. = lzie lub też rabat w gotówce ebie módusowe I parawany go- 
E tTałni ake wydawnictwa peryśdyczne Chodzi raz na miesiąć w formacie książ on to i na obstalunek 78 
Bibiioteka pamiętników „pa. dk, objętości 200—250 str. GR z licznyrał NARA. mi | ilustracyawmi TOW. AKC. zs Š = 


! 1 EH a LJ z , na 
Biblioteka pamiętników i OAK A. | SS łaa T Kowalski I A. Trylski 


= W'lno, S-to Jarska 32. 
4 D s rz oró „Dziennika w uczni ji > 
Biblioteka pamiętników + Meere 850, twanialae ra. | 175, JET pyt p z 


Prenumeratą przyjmują: Admiuistracya „Biblioteki parniętników:'", Wilno, prospekt $-to le: 


Niema Wilenni I 7; mieszkań 
wwa Wilgoci i zimnych szy: 
ogrzewania i suszenia aj pe: 


[> | E (©: £ naftowe I spirytusowe 


Warszama, Miodowa 4. 


Moskiewski magazyn 


rzeczy futrzanych w. Po po wR 


ski Na 28, oraz Administracya „Dziennika Kijowcekiago'* w Kijowie, Kreszczatyk No 38 Kijów, Michałowska Rr li, — d i 
Otrzymano wielki wykór najrozmaitszych W polskim magazynie naczyń gospodarakich 
Szozegóławy prozpokt na żtędanie Kkozpłatnie- 560 |R-eozy Fuirzanych. Gotowe fu-rzane 


kołnierze i mufkt Pczy mag, «łas a pracowają 
Dobier., iarb. i in. ruboty pod osub, dozer: m. 


St. Powrozińskiego "yk ads 


Redaktor odpowiedzialny Zygmunt Mostowski. Drukarnia Polska w Kijowie, Ereszczutyk NM 36. 


Wydawca Antoni Zieleński. 


